
Sejm uchwalił
plan i budżet na rok przyszły
oraz dokonał wyboru
uzupełniającego Radą Państwa
WARSZAWA (PAP). 14 

bm. w wyniku 4-dniowej 
debaty generalnej Sejm 
podjął uchwałę o narodo-. 
wym planie gospodarczym 
na rok 1966 i podstawowych 
założeniach planu na rok 
1967 i uchwalił ustawę bud
żetową na rok 1966, a na
stępnie zatwierdził sprawoz
danie rządu z wykonania 
planu i budżetu państwa w 
1964 roku oraz udzielił rzą
dowi absolutorium za ten 
okres.

W tym samym dniu Sejm 
uchwalił dwie ustawy — o 
zmianie prawa o notariacie 
oraz o ulgach podatkowych 
dla rzemieślników z tytułu 
inwestycji.

Izba dokonała wyboru po
sła prof. Mieczysława Klima 
szewskiego na zastępcę prze 
wodniczącego Rady Państwa 
a pos. Juliana Tokarskiego 
na członka Rady Państwa. 
Na stanowisko ministra han 
dlu wewnętrznego izba po
wołała Edwarda Sznajdra, 
zaś na stanowisko ministra

Życiorys
prof. Klimaszewskiego

/"\ Wybrany 14 grudnia br. przez 
ß3jm na zastępcę przewodni
czącego Rady raństwa prof.

szkolnictwa wyższego — 
Henryka Jabłońskiego. Do
tychczasowy minister han
dlu wewnętrznego Mieczy- 
0 Dokończenie na str. 2

Dziś rozpoczyna
obrady V Plenum 

KC PZPR
WARSZAWA (PAP). 15 

bm. rozpoczynają się wT 
Warszawie obrady plenar 
ne Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, poś
więcone węzłowym zada
niom w dziedzinie rozwo 
ju handlu zagranicznego.

„Największa debata polityczna“
Kampania wyborcza we Francji-trwa
PARYŻ (PAP). Pasjonują

ca batalia wyborcza we 
Francji trwa z narastającym 
napięciem. „Tym razem jest 
to naprawdę największa de
bata polityczna” — stwier
dza „Le Monde” skąpy na 
ogół w superlatywy i przy
miotniki. Sprawia to codzien 
ny niemal pojedynek, jaki 
prowadzą przed kamerami 
telewizji obydwaj kandydaci 

gen. de Gaulle i Francois 
Mitterrand. Sekundują im 
najbardziej znani dziennika
rze zadając pytania dotyczą 
ce wszystkich dziedzin życia 
i przyszłości Francji.

W poniedziałek gen. de Gaul
le mówił głównie o problemach 
ekonomicznych, zaś kandydat 
republikański o sprawach poli
tyki zagranicznej. We wtorek 
role się odwróciły i generał 
mówił o zagadnieniach między
narodowych, zaś Mitterrand od 
powiadał na argumenty swego 
przeciwnika z poprzedniego 
dnia. Przemówienia telewizyjne 
generała są odtwarzane następ
nego dnia przez radio, ale Mit
terrand wykorzystuje każdy od 
cinek czasu i wygłasza za każ
dym razem nowe przemówie
nie.

Ostatnie godziny przynio
sły Mitterrandowi akces ze 
strony przewodniczącego śe- 
natu Gaston Monnerville’a 
— drugiej w myśl konstytu
cji osobistości w państwie.

Za nim opowiedział się 
także przewodniczący Ligi 
Obrony Praw Człowieka —

dr Mieczysław Klimaszewski 
urodził się w 1908 roku w Sta
nisławowie w rodzinie nauczy
cielskiej. W 1931 roku otrzy
muje stopień magistra filozofii 
na Uniwersytecie Jagiellońskim 
z zakresu geografii, a w 1936 
raku — stopień doktora filo
zofii.

Od 1931 roku M. Klimaszew
ski zajmuje się pracą nauko
wą; jest współredaktorem „Wia 
domości Geograficznych”, współ 
pracownikiem komisji fizjogra
ficznej Polskiej Akademii Umie 
jętności i Państwowego Instytu
tu Geologicznego.

Podczas okupacji pracuje w 
biurze ludności i opieki społe
czni i w Krakowie.

W 1946 r. zostaje powołany 
na profesora nadzwyczajnego 
Uniwersytetu Wrocławskiego, 
a w 1949 r. powraca na Uni
wersytet Jagielloński. W 1964 r. 
Senat UJ wybiera go na rek
tora tej uczelni.

W 1964 r. prof. Klimaszew
ski zostaje wybrany powiem 
na Sejm PRL, a 24 czerwca br., 
na pierwszym posiedzeniu Sej
mu, powołany na członka Ra
dy Państwa.

ZS1R bidzie udzielać
pomocy narodowi 
algierskiemu

f MOSKWA (PAP). Musi
my należycie ocenić fakt, 
że pierwsza oficjalna wizy
ta H. Bumedlena jako sze
fa rządu algierskiego poza 
granicami Afryki została 
złożona w Związku Radziec 
kim — oświadczył przewod
niczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR, N. Pod
górny, przemawiając na 
śniadaniu wydanym _ na 
Kremlu na cześć premiera 
rządu algierskiego.

N. Podgórny dodał, że 
wymiana poglądów między 
przywódcami obu krajów 
odbywa się w atmosferze 
serdeczności i szczerości.

Związek Radziecki udzie
lał i będzie nadal udzielać 
wszechstronnej pomocy brat
niemu narodowi algierskie
mu przy budowie niezależ
nego narodowego państwa 
oraz w walce o postęp spo
łeczny — oświadczył N. 
Podgórny.

WARSZAWA (PAP). — Insty
tut Badań Jądrowych uroczyś
cie obchodził 10-lecie swego 
istnienia. We wtorek w War
szawie odbyła sie sesja jubile
uszowa.

Reorganizacja
KUTI w Indonezji
LONDYN, NOWY JORK 

(PAP). Reorganizacja KOTI 
i odejście Subandrio z tego 
organu, zapowiedź procesu 
przed nadzwyczajnym trybu 
nałem wojskowym na przy
szły miesiąc, wprowadzenie 
nowego kursu waluty indo
nezyjskiej i pierwsze zarzą- 
rzenia oszczędnościowe — 
oto główne wiadomości dnia 
z Indonezji.

We wtorek na mocy decyzji 
prezydenta Sukarno wicepre
mier i minister spraw zagra
nicznych przestał być zastępcą 
naczelnegp dnwódcy najwyższe
go dowództwa operacyjnego 
(KOTI). Prezydent Sukarno, kie 
rujący osobiście tym organem, 
powołał natomiast w jego skład 
trzech swoich nowych zastęp
ców. Są nimi, jak poinformo
wał prasę szef armii generał 
Suharto, minister obrony i na
czelny dowódca sił zbrojnych 
Nasution, któremu powierza się 
kierowanie w KOTI sprawami 
woiskowyml, szef urzędu kontro 
li finansowej minister Sultan 
Hamengku Buwono, któremu 
podlegać będą sprawy ekono
miczne, oraz minister propagan

Daniel Mayer. Za Młtterran 
dem postanowiła także gło
sować młodzieżowa organiza 
cja ruchu republikanów lu
dowych z departamentu Se
kwany. Akces tym bardziej 
wart podkreślenia, że partia 
ta wysunęła przed pierwszą 
turą J. Lecanueta na kan
dydata do prezydentury.

------ 0-------

Kanclerz Erhard
pewny siebie
BONN (PAP). Przemawia 

jąc we wtorek w bońskim 
związku prasy chadeckiej 
kanclerz Erhard oświadczył, 
że nie należy oczekiwać, iż 
po rozmowach, jakie prze
prowadzi w przyszłym ty
godniu w Waszyngtonie z 
prezydentem USA, Johnso
nem „powróci do domu z 
gotowym układem” w spra
wie udziału nuklearnego 
NRF w sojuszu zachodnim.

---- 0----
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w Rodezji
NOWY JORK (PAP). Jak 

donosi amerykańska agencja 
Associated Press, do Rode
zji przybyły z Mozambiku 
oddziały wojsk portugal
skich i zajęły pozycje w re
jonie siłowni i zapory Kari- 
ba.

Zgodnie z informacjami 
uzyskanymi od przebywają
cego w Dar Es-Salam 
przedstawiciela partii Afry
kański Narodowy Związek 
Zimbabwe (ZAPU), oddziały 
te przybyły, aby wzmocnić 
oddziały rodezyjskie, znaj
dujące się już od chwili pro 
Marnowania niezawisłości 
Rodezji w rejonie zapory 
Kariba na granicy z Zam
bią. -----0-----

Gwinea
za zerwaniem stosunków
z W. Brytanią
ALGIER (PAP). Prezydent 

Cwinel Sekou Toure wystoso
wał depeszę do cesarza Etiopii 
Haile Selassie, w której wzywa 
go do dołożenia wszelkich wy
siłków dla realizacji rezolucji 
rady ministrów OJA w sprawie 
zerwania stosunków dyploma
tycznych z W. Brytanią.

JeSli chodzi o Gwineę, to jest

Zmiany w rządzie
Sejm Polskiej Rzeczypospo 

litej Ludowej w dniu 14 
grudnia 1965 r. na wniosek 
prezesa Rady Ministrów po
wołał:

prof, dr Henryk Jabłoń 
skiego na stanowisko mini
stra szkolnictwa wyższego
— odwołując z tego stano
wiska Henryka Golańskiego
— Edwarda Sznajdra na 
stanowisko ministra handlu 
wewnętrznego •— odwołując 
z tego stanowiska Mieczysła 
wa Lesza, który powołany 
został na ministra — człon
ka rządu. Prezes Rady Mini
strów mianował Mieczysła
wa Lesza pierwszym zastęp 
cą przewodniczącego Komi
tetu Nauki i Techniki.

Henryk Jabłoński urodził się 
27 grudnia 1909 r. w rodzinie 
robotniczej. Ukończył studia 
na Wydziale Humanistycznym 
Uniwersytetu Warszawskiego, 
uzyskując w 1931 r. tytuł magi-

państwowych i instytucjach cen 
tralnych. W roku 1952 powoła
ny zostaje na stanowisko wice
prezesa Centralnego Urzę
du Gospodarki Materiałowej. W 
roku 1955 mianowany zosta
je zastępcą przewodniczące
go Państwowej Komisji Pla
nowania Gospodarczego, a w 

1958 r. podsekretarzem stanu w 
Ministerstwie Handlu Wewnętrz 
nego.

W dniu 1 sierpnia 1963 r. po
wołany został ponownie na sta
nowisko zastępcy przewodniczą
cego Komisu Planowania przy 
Radzie Ministrów. Członek 
PZPR.

dy i informacji dr Roeslan Ab- ona całkowicie zdecydowana
dulgani, do którego kompetencji 
będą należały sprawy socjalne ! 
polityczne.

przestrzegać wytycznych za
twierdzonych w Akrze i Addis 
Abebie.

H. JABŁOŃSKI — mini
ster szkolnictwa wyż

szego.
stra, a w roku 1937 tytuł dokto_ 
ra nauk historycznych. Od 1931 
r. jest członkiem PPS. W czasie 
wojny bierze udział w kampanii 
wrześniowej, a następnie w sze 
regach Brygady Podhalańskiej 
walczy pod Narvikiem. Po 
powrocie do kraju w 1915 r. zo
staje członkiem KRN, a następ 
nie jest posłem do Sejmu Usta
wodawczego. W latach 1947—1953 
prof. Jabłoński był podsekreta
rzem stanu w Ministerstwie Oś
wiaty. W roku 195G zostaje 
członkiem rzeczywistym PAN. 
W 1955 r. został powołany przez 
ogóln.; zgromadzenie na sekre
tarza naukowego akademii, któ 
re to stanowisko zajmuje do 
chwili obecnej. Członek KC 
PZPR.

Edward Sznajder urodził się 
29 października 1920 r. w Kra
kowie w rodzinie inteligenckiej.

E. SZNAJDER — mini
ster handlu wewnętrz- 

nego.
Studia wyższe rozpoczyna w 
1938 r. na Uniwersytecie Jagie
llońskim. Na skutek powołania 
do służby wojskowej, przery
wa studia i do wybuchu II woj 
ny światowej pozostaje w woj 
sku. Bierze udział w kampanii 
wrześniowej.

Po wyzwoleniu pracuje na 
różnych stanowiskach kierow
niczych w przedsiębiorstwach

Rzemiosło stanowi logiczne
i życiowo uzasadnione uzupełnienie
uspołecznionego sektora usług
Omówienie wystąpienia min. Albrechta w Sejmie
Minister finansów — Je

rzy Albrecht zabierając głos 
na temat ustawy o ulgach 
podatkowych dla rzemiosła 
z tytułu inwestycji stwier
dza, że ustawa ta daje rzą
dowi możliwość większego 
uelastycznienia i rozszerze
nia kryteriów w polityce 
przyznawania tych ulg. Rząd 
kieruje się dążeniem do za

pewnienia rzemiosłu dogod
niejszych warunków rozwo
ju, wychodząc z założenia, 
że ma ono do spełnienia po
ważne zadania w dziedzinie 
usług dla ludności i rolni
ctwa, produkcji rynkowej i 
eksportowej oraz na odcin
ku kooperacji i usług dla 
gospodarki uspołecznionej.

Rzemiosło stanowi logicz
ne i życiowo uzasadnione 
uzupełnienie uspołecznione- 

sektora usług.go
Polityka w stosunku do rze

mieślników opiera się na na
stępujących zasadach: na utrzy- 

Przewidywany przebieg pogo- I maniu umiarkowanego poziomu
dy dla wybrzeża wschodniego 
na 15 bm.

Zachmurzenie zmienne. Tem
peratura od -8 stopni do -3. Wia 
try umiarkowane, zachodnie.

obciążeń podatkowych, na 
wprowadzaniu całego systemu 
ulg i zwolnień zachęcających 
do zakładania nowych warszta
tów, mod&rnizcaji Już istnieją

cych oraz do szkolenia ucz' 
niów i zwiększenia zatrudnie
nia; wreszcie — na wprowadza

® Dokończenie na str. 2

Naśladowca , 
Wilhelma Telia

NOWY JORK. — W Santa 
Monica w Kalifornii wydarzył 
się tragiczny wypadek spowo
dowany przez lekkomyślnego 
ojca. 5-letnia Elisabeth Marie 
powiedziała do swego ojca, że 
nie potrafiłby tak jak Wilhelm 
Tell zestrzelić z jej głowy man 
da rynki. 34-łetni ojciec dotknię
ty w swej ambicji, postanowił 
odegrać rolę szwajcarskiego bo
hatera. Strzał się nie udał, 
dziecko zostało ranione w gło 
wę i przebywa obecnie w szpi
talu. Lekkomyślny ojciec sta 
nie przęd sadem.

Środa, 15 grudnia 1985 r.

Wspólny punkt widzenia

Proporcja społecznego wysiłku 
do społecznego pożytku
Od naszego sprawozdawcy parlamentarnego

Czy wystarczy powiedzieć, 
że czterodniowa dyskusja 
nad przyszłorocznym pla
nem i budżetem przyniosła 
wnikliwą ocenę stojących 
przed gospodarką zadań i 
metod ich wykonywania? 
Sądzę, że w takim niewąt
pliwie słusznym sformulowa 
niu brakowałoby uwypukle
nia istotnego i nowego ele
mentu, jaki pojawił się w sa 
mym planie, w oceniającej 
go dyskusji i w podsumowu 
jącym wystąpieniu przewód 
niczącego Komisji Planowa 
nia, dra Stefana Jędrychow- 
skiego.

Tym świeżym, ale nada
jącym już wyraźny kieru
nek wszystkim związanym z 
rozważeniami nad planem 
elementem jest podjęcie e- 
fektywności. Słowo to pow-

Stan zdrowia
S. Ma u<) Sunna
- beznadziejny
PARYŻ (PAP). Agencje zachód 

nie podały we wtorek, że stan 
zdrowia słynnego pisarza bry
tyjskiego Somerset Maughama 
jest beznadziejny. Od momentu 
przywiezienia go w sobotę do 
szpitaia w Nicei, chory nie od
zyskał przytomności.

Osobisty lekarz pisarza dr 
Rosanoff oświadczył, że jego 
zdaniem stan zdrowia może się 
jedynie pogarszać. Śmierci na
leży oczekiwać każdej chwili. 
Jak wiadomo, Somerset Maug
ham ma 91 lat.

tarzano w dyskusji wiele 
razy, ale rzecz nie w pow
tarzaniu i nie w słowie. 
Istota zmiany polega na 
wprowadzeniu tego pojęcia 
do systemu naszego myśle

nia, do mierników naszycH 
ocen.

Jeżeli już zatrąciłem o mier
niki, to trzeba chyba podkre
ślić, że efektywność nie ozna
cza bynajmniej rentowności W 
takim czy innym wskaźniko
wym znaczeniu. Pojęcie efek
tywności rozumieli posłowie,
0 Dokończenie na str. 2

Na budowie
najnowocześniejszej w Polsce
a największej w woj. gdańskim 
fabryki chemicznej

W Gdańskiej Fabryce Kwasu Siarkowego odbyła się 
wczoraj konferencja prasowa, na której przedstawiciele 
prasy Wybrzeża zostali poinformowani o założeniach i po
stępie w realizacji tej największej inwestycji chemicznej 
na Wybrzeżu Gdańskim.

Według informacji udzie
lonych prasie przez dyrek
tora naczelnego fabryki mgr 
Jana Rudzińskiego i jego za 
stępcę dla spraw inwesty
cyjnych inż. Bałanda, już w 
3 kwartale 1968 roku gdań
ski gigant chemiczny musi 
rozpocząć produkcję, dając 
naszemu rolnictwu pierwsze 
tony wysokogatunkowego na 
wozu sztucznego — superfo- 
sfatu potrójnego. W osta
tecznym etapie fabryka, któ 
ra już w roku przyszłym 
zmieni nazwę na Gdańskie 
Zakłady Nawozów Fosforo
wych, da naszemu rolni-

100 tys. koni mechanicznych
Zakładu Budowy Silników Stoczni Gdańskiej
Wczoraj, we wtorek, zało

ga Zakładu Budowy Silni
ków Stoczni Gdańskiej ob
chodziła nielada jubileusz: 
zakończyła budowę 19 z kolei 
głównego silnika okrętowego 
typu „Gdańsk”, w którym 
zawarty był stutysięczny 
koń mechaniczny (KM), zbu
dowany w tym zakładzie od 
czasu podjęcia produkcji sil 
ników. Do chwili obecnej w 
zakładzie tym zbudowano 
103 550 KM.

Sam jubileuszowy silnik 
„Gdańsk 19” zmontowany zo
stał w rekordowo krótkim cza 
sic 4 i pół miesiąca przez bry 
gade mistrza Konowalskiego, 
pracująca pod kierunkiem inż. 
Grygia. Dzięki wysiłkowi tych 
ludzi montaż silnika został 
skrócony o całe dwa tygod
nie.
W czasie uroczystości prze 

kazania silnika, w której u- 
dział wzięli przedstawiciele 
dyrekcji stoczni, najbardziej 
ofiarni pracownicy zakładu 
otrzymali nagrody pieniężne. 

Jak wiadomo, rozruch pierw 
szego silnika zbudowanego w 
stoczni Gdańskiej na podsta
wie licencji duńskiej firmy

© LONDYN (RAP). Dowódca 
wojskowy południowej Suma
try gen. brygady Makmun Mu- 
rod wydał w poniedziałek de
kret wprowadzający zakaz dzia. 
falności Komunistycznej Partii 
Indonezji w tym okręgu.

• TOKIO (PAP). Japonia 
zwiększyła ograniczenia handlu 
z Rodezją i Republiką Połud
niowej Afryki. Poinformował o 
tym minister spraw zagranicz
nych Shiina na posiedzeniu rzą
du w dniu 14 bm.

* * *
• MEKSYK (PAP). W ponie

działek wieczorem rozpoczął 
się na terytorium Republiki 
Dominikańskiej strajk pracow
ników przemysłu cukrowego. 
Jest to najważniejsza gałąź 
przemysłu tego kraju.

* * *
© LONDYN (PAP). Jak po

daje agencja Reutera postano
wiono w Indonezji wprowadzić 
„nową rupię”, która będzie 
równa tysiącu dawnych rupii 
Stare rupie będą stopniowo wy 
cofywane * obiegu w ciągu 6 
«łjeslęcy.

„Burmeister a. Wain” nastą
pił w marcu 1961 roku. Silnik 
ten składał się w 90 procen
tach z części importowanych. 
Stopniowo z każdym silnikiem 
wzrastała ilość części produk 
cji krajowej, która przy 10 silni 
ku wynosiła już 85 proc. całego 
silnika przy imporcie 15 proc.

0 Dokończenie na sir. 2 
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Konferencja
Wschód - Zachód
WIEDEŃ (PAP). — W dniach 

od 10—13 bm. w „Europa-Haus” 
W Wiedniu odbyła się między
narodowa konferencja na temat 
rozwoju stosunków kulturalnych 
między Wschodem i Zachodem. 
W konferencji wzięli udział na 
ukowcy, publicyści i dziennika
rze z Austrii, Czechosłowacji, Ju 
gosławii, Polski i NRF. Polskę 
reprezentowali dyr. J. Skórni- 
cki z Wydawnictw Literackich 
w Krakowie oraz red. J. Laso- 
niowa z Państwowego Instytutu 
Wydawniczego.

ctwu rocznie 300 tysięcy ton 
nawozu, dotychczas nie pro
dukowanego ani w Polsce 
ani w krajach socjalistycz
nych według najnowocześ
niejszych metod.

Budowa nowej fabryki na 
terenie istniejącej i bez przer 
wy pracującej Fabryki Kwa
su Siarkowego trwa od ub. 
roku. Już w przyszłym roku 
rozpocznie produkcję nowy 
oddział kwasu siarkowego o 
zdolności produkcyjnej 100 
tys. t rocznie. Rozpoczęto też 
pierwsze prace przy najbar
dziej kosztownym etapie dru
gim, który ' końcowym efek 
cie da superfosfat.
O problemach związanych 

z importem surowców do 
produkcji nawozów sztucz
nych i budową nowego, wy
specjalizowanego nabrzeża 
przeładunkowego w porcie 
gdańskim mówił wicedyrek
tor Zarządu Portu Gdańsk 
inż. Bujwid. Przewiduje się, 
że kosztem 78 min zł Za
rząd Portu Gdańsk wspólnie 
z resortem chemii zbuduje 
w Gdańsku nowoczesne na
brzeże do obsługi 20-tysięcz- 
0 Dokończenie na str. 2

© Hr Sofii rozpoczął się euro
pejski festiwal humoru cyrko
wego. Uczestniczą w nim clow 
ni z wielu cyrków, w tym rów 
nież polskich. 9 Na Węgrzech 
istnieje już 56 campingów pierw 
szej klasy, odpowiadających 
swym standardem poziomowi 
międzynarodowemu, 30 z nich 
położonych jest nad brzegami 
jezior, Balaton i Velence. W o- 
bozach tych może się rozloko
wać 53 tys. osób. @ Na licyta
cji we Frimley (W. Brytania) 
mają być sprzedane 4 samocho
dy, które brały udział w wiel
kim napadzie na pociąg poczto 
wy w Glasgow — Londyn. Do« 
chód uzyskany ze sprzedaży bę 
dzie rozdzielony między 11 
banków, które poniosły najwięk 
sze straty z powodu tego napa
du. ,

W ubiegłą niedzielę toczyły się w pobliżu miej
scowości Ben Cat w Wietnamie południowym za
ciekłe walki między spadochroniarzami USA a pow
stańcami, k+órzy zaatakowali helikoptery lądujące 
na terenach zajmowanych przez oddziały party
zantów.

Na zdjęciu: żołnierze amerykańscy w dżungli 
podczas ataku partyzant ów.

CAF — Photofax
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„R-l” DZIELNIE ZAKONC ŻYŁA HOLOWANIE

. " “ wyrwana sztormom 
przybyła z Karehamn do Gdyni

Wczoraj rano jednostka ratownicza „R-l” przy
holowała ze Szwecji do Gdyni jacht należący do 
LOil w Jastarni „Wielce polska”. Jednostka ta pod 
czas rejsu szkoleniowo-śtażowego padła ofiarą sztor
mu i z 1 na 2 listopada fa r. została pozostawiona 
przez żeglarzy na morzu.

uchwali!

W wyprawie po jacht bra 
ła udział 8-osobowa załoga 
ratowników oraz grupa 
przedstawicieli polskich klu 
bów żeglarskich. A oto re
lacja uzyskana od kapitana 
Jana Krauze dowodzącego 
w tym rejsie „R-l”.

■— Jacht czekał na nas w 
maleńkim porcie Karehamn 
na wyspie Oeland.

— A nie w Kareholm?
— Nie. Kareholm jest wy 

sepką położoną o kilkadzie
siąt metrów od tego portu. 
Dotarliśmy tam już 9 bm„ 
ale trafiliśmy na bardzo złą, 
sztormową pogodę. Wiały po 
tężne wiatry południowo- 
-wschodnie, niemal prostopa 
dłe do brzegu, tworząc wy
soką faję przybojową, unie
możliwiającą dojście do por 
tu. Trzeba było na razie zre 
zygnować z dobicia do lądu 
i uciekać przed sztormem 
w kierunku północnego cy
pla Oelandu.

— Przez dwa dni trwała 
walka z pogodą, w czasie 
której dostaliśmy się w sa
mo oko potężnego niżu nad
bałtyckiego z towarzyszącą 
mu martwą falą. A czas na
glił, bo port Karehamn za
czął pokrywać się lodem. 
Jacht zdążyliśmy wyrwać 
niemal w ostatniej minucie 
przed uwięzieniem go tam 
lodami na czas dłuższy.

— Czy towarzyszyły wam
dalej kłopoty?
— Tak, aż do czasu opu

szczenia redy Karehamn. 
Oto, port ten, nie większy 
niż połowa naszego portu 
puckiego, posiada zanu
rzenie 2,5 metra, pod
czas kiedy nasza jednost
ka ma 3,3 m. Dopłynęliśmy 
jak najbliżej lądu, do miej
sca o głębokości ok. 3,5 m, 
pozostawiając sobie zaled
wie 20-centymetrową rezer
wę. A mimo to, brzeg był 
odległy ok. 500 metrów. We 
wzięciu jachtu na hol dopo
magała nam szalupa, przy 
pomocy której utrzymywa
liśmy kontakt z lądem, a w 
ostatniej chwili — doszedł je 
szcze jeden z małych, tam
tejszych kutrów.

— Potem, jeszcze pół dnia 
czekaliśmy na redzie na to, 
by nasilający się znów 
sztorm minął.

— A w drodze powrotnej?
— Mieliśmy już niezłą po

godę i holowanie odbywało 
się sprawnie.

— W jakim stanie znajduje 
się jacht „Wielkopolska”?
— Zdania są nieco podzie 

lone, ale jednostka raczej 
jest w dość dobrym stanie.

(sta)
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sław Lesz powołany został 
na stanowisko ministra — 
członka rządu.

Wiele miejsca poświęcili dys
kutanci sprawie orędzia bisku
pów polskich do episkopatu nie 
mieckiego, w którym jak to 

: stwierdził pos. Paweł DUBIEL 
(SD) biskupi polscy odstąpili oeä 

| poglądów wyrażonych na sesji 
i wyjazdowej episkopatu polskie
go we Wrocławiu, usprawiedli
wiali się z powrotu Polaków 
na piastowskie Ziemie Zachod
nie i prosili Niemców o prze
baczenie. Trzeba, aby biskupi 
polscy — powiedział poseł — wy 
powiadający takie poglądy zda
wali sobie sprawę, że naród 
polski myśli inaczej — uważa, 
Że Niemcy nie mają nam nic 
do wybaczenia, nie potrzebuje
my' też ze strony Niemców po 
kuty, natomiast oczekujemy od 
nich uznania realnie istnieją
cych faktów politycznych jako 
nieodwracalnych skutków spro-

Proporcja społecznego wysiłku
9 Dokończenie te str. 1
zabierający głos w dyskusji 
nad realizacją planowych zadań 
gospodarczych, jako stosunek 
między wysiłkiem a rezultatem. 
Oczywiście chodzi o maksymal
ną efektywność, o najbardziej 
użyteczne społecznie proporcje 
między wkładem, środkami, na
kładami, a zbieranymi plona
mi korzyści.

Probierzem efektywności mie
rzyli posłowie w dyskusji plan 
handlu zagranicznego i rolni
ctwa, zadania wszystkich gałę
zi przemysłu i takie węzłowe 
wskaźniki jak zatrudnienie, wy 
dajność pracy itd. Każda piano 
wa decyzja staje się w tych 
warunkach oceną nie tylko ści
śle ekonomiczną, nie tylko mia 
rą finansowych rozchodów i 
przychodów — efektywność jest 
uogólniającym miernikiem spo 
łecznych skutków.

Inaczej więc mierzyć nią 
trzeba inwestycje w górni
ctwie, a inaczej inwestycje 
mieszkaniowe, inaczej bu
downictwo handlu i usług, 
a inaczej budownictwo 
szkolne. Wspólny pozostaje 
jednak punkt widzenia — 
proporcja społecznego wysil 
ku do społecznego pożytku.

„R-4” UDZIELIŁ POMOCY

KUTROWI „KOŁ-159”

Mimo sztormów

135 kutrów i łodzi rybackich 
opuściło wczoraj porty naszego 
Wybrzeża, udając się na poło
wy, choć na morzu panowały 
znów silne, sztormowe wiatry 
do 7 st. w skali Beauforta.

Ratownicy PRO z jednostki 
„R-4” udzielili pomocy załodze 
kutra „Koł-159”. Kuter ten doz
nał awarii silnika podczas po
łowów, na łowisku oddalonym 
o kilkanaście mil od brzegu. 
Przedwczoraj wieczorem ratow 
nicy przyholowali „Koł-159” do 
portu kołobrzeskiego.

(sta)

Sejm zakończył pracę nad 
przyszłorocznym planem i 
budżetem. Zawarte w tych 
dokumentach wytyczne dzia 
łania zawierające przyjęte 
po głębokiej poselskiej roz
wadze i gruntownym zbada* 
niu — najbardziej w na
szych warunkach korzystne 
i realne proporcje efektyw
ności. Reszta musi należeć 
do nas: do codziennego kie
rowania wykonaniem przyją 
tych zadań i do codziennej 
pracy.

-----9-----

100 tys. koni 
mechanicznych
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części. Obecnie w 19 z kolei 
silniku części importowane 
stanowią zaledwie 0,9 proc. 
całości.
Do produkcji 19 silników zu_ 

żyto ponad 10 tysięcy ton 
różnych materiałów., wprowa
dzając ich stałą modernizację. 
Na 18 silniku, jak już informo
waliśmy, wypróbowano z peł
nym sukcesem metodę automa
tycznego zdalnego sterowania 
silnika, przy czym urządzenie 
to zbudowane zostało z elemen 
tów krajowych w Stoczni Gdań 
skiei na nodstawie dokumenta
cji opracowanej przez CBKO 
nr 1. Po przeprowadzniu prób 
na* Statku urządzenie to zosta
nie zmontowane na statku do 
normalnej eksploatacji. Będzie 
to. pierwszy w Polsce silnik o- 
krętowy zdalnie sterowany.

Silniki typu „Gdańsk” po
siadają moc 5450 KM, a przy 
139 obrotach na minutę osią
gają maksymalną moc G000 
KM. Waga całego silnika a 
częściami zapasG’.vymi wynosi 
236 ton, zaś zużycie paliwa 
155 gramów na 1 KM. Dodaj
my. że silniki budowane w 
Stoczni Gdańskiej są znacznie 
tańsze od silników podobnej 
mocy produkowanych przez 
specjalizujące się w tym Za
kłady H. Cegielski w Pozna
niu. (a)

wokowanej przez nich wojny. 
Tak to przecież uczyniła właś
nie NRD, której istnienie — 
rzecz b. charakterystyczna — 
biskupi polscy w swoim orędziu 
w ogóle nie dostrzegali. Mówca 
stwierdził, że biskupi polscy 
dokonali nieodpowiedzialnej wy 
prawy w dziedzinę polityki i że 
chyba najwyższy czas, aby ze
chcieli zrozumieć, iż interesy 
narodowe i państwowe Polski 
są należycie zabezpieczone 
przez Sejm i rząd PRL.

Ostatnim mówcą w deba
cie budżetowej był przewód 
niczący Komisji Planowania 
przy Radzie Ministrów — 
Stefan Jędrychowski, który 
ustosunkował się do niektó
rych problemów porusza
nych w dyskusji.

Z kolei Sejm uchwalił 
plan na rok 19GS i podsta
wowe założenia na 1967 rok, 
budżet na 1966 rok oraz za 
twierdził sprawozdanie rzą
du z wykonania planu i 
budżetu za 1964 rok i udzie
lił rządowi absolutorium za 
powyższy okres.

Zamykając posiedzenie 
Sejmu, wicemarszałek Ze- 
raon Kliszko oświadczył, że 
jest ono ostatnim w roku 
bieżącym. W ciągu minio
nych 6 tygodni — stwierdził 
Z. Kliszko — Sejm i jego ko 
misje wykonały olbrzymią 
pracę ustalając kierunki dal 
szej działalności rządu w

podjętej przez Sejm uchwtt 
le o narodowym planie go
spodarczym i uchwalonej u- 
stawie budżetowej na rok 
1966.

---- •-----

Na budowie
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| ników, wysoce zmechanizo- 
jwane, zapewniające w koń- 
! cowym etapie roczny prze
ładunek 4 i pół miliona ton 
surowca,

O problemach żeglugi 
■ śródlądowej, która przejmie 
i na siebie rozw ożenie po wo 
Ijewództwach północnych wy 
produkowanych w Gdańsku 

'nawozów7 sztucznych, mówił 
I wicedyrektor Żeglugi Gdań
skiej mgr Tyburczy.

Koszt całej inwestycji wy 
niesie ponad jeden miliard 
złotych, dzięki czemu na ob 
szarze 15 i pół hektara 

. Gdańsk otrzyma od wielu 
| lat postulowany wielki i no- 
'woczesny zakład chemiczny. 
jJego lokalizacja nad Kana
diern Kaszubskim da gospo
darce krajowej poważne osz 
czędności i przyczyni się do 
dalszej aktywizacji gospodar 
czej naszego regionu.

(a)

SPORT SPORT SPORT 9 SPORI 9

Plenum WKKFiT w Gdańsku 
oceniło' _ . sezon turystyczny
i uchwaliło zadania na rok 1966

Rzemiosło stanowi logiczne
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niu prostych, a przy tym sta
bilnych form opodatkowania.

Mówca przypomina, że 
tylko w ciągu 2 lat 1963 
1964 rzemiosło otrzymało 32 
min zł ulg za szkolenie. W 
tym roku przewidują się na 
ten cel 20 min zł. Mogło by 
ono otrzymywać z tego ty
tułu co najmniej dwa razy 
więcej bonifikaty, gdyby 
doprowadzało więcej ucz
niów do końcowego i po
myślnego egzaminu.

Od początku przyszłego roku 
zastosowana zostanie stabilniej 
sza forma opodatkowania rze 
mieślników, zrzeszonych w spół 
dzielniach zaopatrzenia i zbytu 
(ryczałt od obrotów). Rzemieśl' 
nicy opodatkowani na zasadzie 
tęgo ryczałtu mają jedynie obo
wiązek dokonywania wszyst
kich obrotów za pośrednictwem 
swojej spółdzielni — bez ko
nieczności prowadzenia ksiąg.

Bardzo ważnym krokiem bę
dzie też obniżka o 20 proc. po
datku dochodowego dla zakła
dów usługowych, zatrudniają
cych do 4 pracowników najem
nych i zakładów produkcyj
nych zatrudniających 2 pracow
ników, a także przedłużenie na 
okres następnej 5-latki stoso
wania 2-letniego zwolnienia od 
podatku nowo założonych war- 
sztąfów usługowych.

Od przyszłego roku zmniejszył 
się też poważnie listę materia-1

łów, na które część rzemiosła 
objętego ryczałtem, obowiązana 
jest posiadać rachunki.

Min. Albrecht informuje rów* 
nież izbę, że od stycznia przy
szłego roku prowadzone będą 
zapowiedziane już dalsze zwoi 
nienia i ulgi podatkowe dla 
prywatnej bezalkoholowej ga 
stronomli.

Mówca oświadcza na zakoń 
czenie, te podobnie Jak dotych
czas, również w przyszłości ba
dać się będzie skrupulatnie wa
runki pracy rzemiosła i podej
mować właściwe kroki dla ich 
poprawy. Sprawy podatkowe 
aczkolwiek nie wyczerpują 
wszyśtkich problemów rzemio
sła — mają istotne znaczenie 
dla atmosfery w jakiej ono 
pracuje.

Chcemy, by atmosfera ta 
była jak najlepsza. W tym 
celu konieczne jest prze
strzeganie dwóch zasad: 
rzemiosło powinno rzetelnie 
informować Wydziały finan
sowe o rozmiarach swej 
działalności gospodarczej i 
skrupulatnie wywią
zywać się ze swych zo
bowiązań, wydziały finanso
we zaś powinny traktować 
rzemiosło z życzliwością i ze 
zrozumieniem jego roli.

Ostatnie posunięcia przy
niosą dalszy rozwój rze
miosła — z pożytkiem dla 
gospodarki i ludności.

Wczoraj w sali Herbowej 
Prezydium WRN w Gdań
sku odbyło się plenarne po
siedzenie Wojewódzkiego 
Komitetu Kultury Fizycznej 
i Turystyki, poświęcone occ 
nie sezonu turystycznego 
i 935 r. oraz uchwaleniu za
dań w tym zakresie na rok 
przyszły.

W obradach, którym prze
wodniczył wiceprzewodniczący 
Frez. WRN Bernard SZCZĘS
NY iyzięli udział oprócz człon
ków WKKFiT, członkowie Ko
misji Sportu i Turystyki przy 
kW PZPR, Komisji Turystyki 
i Sportu WRN oraz przedsta
wiciele zainteresowanych orga
nizacji turystycznycłi, przed
siębiorstw i instytucji, których 
działalność związana jest z ru
chem turystycznym, wreszcie 
przedstawiciele rad narodo
wych różnych szczebli. Ucze
stnicy obrad otrzymali uprzed
nio obszerny materiał zawiera
jący szczegółową -ocenę tego
rocznego sezonu turystycznego, 
a wiceprzewodniczący WKKFiT 
Roman BAR, w krótkim wpro
wadzeniu scharakteryzował tyl
ko główne punkty tego proble
mu.

Wiceprzewodniczący Prez. 
WRN Bernard Szczęsny uzu 
pełnił w swej wypowiedzi 
materiały WKKFiT zwraca
jąc specjalną uwagę na pro
blemy uporządkowania za
gospodarowania turystycz
nego naszego województwa 
oraz omawiając wyniki na
rad, które odbyły się w 
ostatnim okresie: w Prze
myślu (wiceprzewodniczą
cych wojewódzkich rad na
rodowych), w Gdańsku 
(wyjazdowe Prezydium 
GKKFiT) oraz przed kilku 
dniami w Warszawie na
rada u wicepremiera Nowa
ka. Na wszystkich tych na
radach wysoko oceniono o- 
siągnięcia naszego woje
wództwa w dziedzinie prac 
prowadzonych nad przygoto 
waniem, a następnie reali
zacją zagospodarowania tury 
stycznego ora.z obsługi ru- 
chu turystycznego. Mówca 
zwrócił również uwagę na 
konieczność zrezygnowania 
z kultu zagranicy, w tym 
sensie, że nie należy dla 
obsługi zagranicznego ruchu 
turystycznego stwarzać ja
kichś zamkniętych enklaw 
(wzorem np. Bułgarii lub 
Rumunii), lecz dążyć do 
stworzenia takiej bazy, któ
ra zadowoliłaby zarówno tu
rystów krajowych jak i za
granicznych.

Po interesującej, kilkugo

dzinnej dyskusji uczestnicy 
obrad podjęli uchwałę, w 
której postanowili przyjąć 
przedłożoną ocenę tegorocz
nego sezonu turystycznego, 
stwierdzając zarazem, że W 
br. nastąpił dalszy rozwój 
turystyki w naszym woje
wództwie, które przyjęło 
2 650 tys. osób. Celem za
pewnienia właściwego przy
gotowania i przebiegu sezo
nu w roku przyszłym po
stanowiono zatwierdzić wy
tyczne i wnioski przedsta
wione na naradzie, zobo
wiązując jednocześnie jed
nostki podporządkowane 
WKKFiT oraz podlegające 
jego nadzorowi do ich reali
zacji.

W czasie obrad przedstawi
ciel Departamentu Turystyki 
GKKFiT K. Pieleszak wręczył 
przedstawicielowi SOPOTU dy< 
plom za zajęcie w ogólnopol
skim konkursie miejscowości 
turystycznych za rok 1965- — 
— czwartego miejsca.

Poza tym MALBORK otrzy
mał dyplom od Prez. WRN za 
zajęcie drugiego miejsca w 
skali wojewódzkiej.

W czasie wczorajszego ple
num wręczono również działa
czom sportowym i turystycz
nym szereg odznaczeń. Odzna
kę Zasłużonego Działacza Kul
tury Fizycznej otrzj al znany 
działacz bokserski Michał BLU- 
KIS, odznaki Zasłużonego Dzia
łacza Turystyki: Tadeusz KO* 
STIUK, Ryszard KORZYBSK1 
i Tadeusz PERKOWSKI, a dy
plomy przewodniczące
go GKKFiT: Tadeusz Cerlinski, 
Eugeniusz Ciba, Feliks Dekert, 
Heliodor Ofierzyński i Edward 
Wojtuszkiewicz.

Odznaki Tysiąclecia za dzia
łalność społeczną w obchodach 
Tysiąclecia Państwa Polskiego 
otrzymali: Jan Albrecht, Mi
chał Blukis, Ignacy Błasiak, 
Stanisław Bara, Feliks Dekert, 
Adam Edelman, Tadeusz Drąż- 
kowski, Tadeusz Cerliński, An- 

jtoni Ehrbar, Władysław Jace- 
jWicz, Wacław Jurkiewicz, Ta- 
j deusz Kostiuk, Tadeusz Kmie- 
' ciak, ,Jan Królikowski, Maria
* Kłosowska, Witold Kledzik,
* Witold Korzeniowski, Wif old 
Kasprzewskl, Zofia Łozińska, 
Zygmunt Łapiński, Ludwik 
Ogrodowicz, Stanisław > Podgór- 
czyk, Roman Stanowski, Cze-

I sław Skonka i Edmund Zieliń
ski. (st)

Zebranie zapaśników
Dziś w siedzibie WKKFiT 

w Gdańsku odbędzie się o 
godzinie 17 walne zebra
nie sprawozdawczo-wybor
cze Gdańskiego Okręgowego 
Związku Zapaśniczego.

■«
B AM K

POLSKA KASA OPIEKI
zaprasza

do odwiedzenia Ekspozytury Banku PKO
W G d y n i| ul. Zygmuntowska 4

u!. Żeromskiego 36
i zapoznania się z bogatym asortymentem towarów krajowej produkcji 
eksportowej i zagranicznych.

Sprzedaż za bony i waluty obce.

polecamy duży wybór artykułów 
o charakterze upominkowym

Ponadto Bank Polska Kasa Opieki uprzejmie informuje, że w okresie 
przedświątecznym ekspozytury Banku będą czynne:

19 brudnia br. (niedziela) w godz. od 11 do 16,
23 1 30 grudnia br. (czwartki) w godz. od 11 do 17.30,
24 i 31 grudnia br. (piątki) w godz. od 9 do 14.30.

Zapraszamy — życzymy pomyślnych zakupów
6454-K

KUPNO

PIANINO dobre okazyj
nie kupię. Łóżko dziecię
ce _ młodzieżowe, r.kute- 
rek sprzedam. Tel. 82-350, 
Fruszcz, Kościuszki 5.

SPRZEDAŻ

TAPCZAN tanio sprze
dam. Oliwa, piastowska 
ip-fś, 'S-U878

PALMĘ dużą „Kencja”, 
nadającą się do lokalu — 
świetlicy sprzedam. Tele
fon 21-45-61, S-5425

SAMOCHÓD „Fiat” 1300,
fabrycznie nowy sprze
dam. Oferty: Biuro Ogło
szeń Gdynia pod S-5413.
SPAWARKĘ transforma
torową sprzedam. Gdańsk- 
Suchanlno, Wagnera 5.

NIERUCHOMOŚCI

GOSPODARSTWO rolne 
16 ha, w tym 2 ha łąki, 
w ładnym położeniu, przy 
szosie, 30 m od przystan
ku autobusowego, zelek
tryfikowane, budynki w 
dobrym stanie, wydzierża
wię zą podatek i odsta
wy, względnie sprzedam 
Weronika Orlikowska — 
Stara Kiszewa, pow. Ko
ścierzyna, P-1841

UPfMMEK Z.EID0MU , 
-iTOKWGfiCWDOMB!

•iunuumiuiiusii

SUSZARKI DO WŁOSOW — w cenie 240 z!, 
ODKURZACZE PROD. KRAJ. —

w cenie 1000—1150 zł (do 24 rat na talony ORS) 
ODKURZACZE — IMPORT — w cenie 1500 zł,
MASZYNKI DO GOLENIA — . ... -w cenie 550 i 800 zł,

FROTERKI — w cenie 1000 i 1400 zł,
PIEKARNIKI ELEKTR. — w cenie 1200 zł,
oraz LODÓWKI — od 2.800—9.000 zł

(na długoterminowe spłaty ratalne),
PRALKI, MASZYNY DO SZYCIA.

Cały wachlarz asortymentu zmechanizowanego 
sprzętu domowego zapewniają sklepy wzorcowe 
PTH — „ELDOM”:

GDYNIA — ul. 22 Lipca nr 9
ł ul. Świętojańska nr 13,

GD.-WRZESZCZ — ul. Grunwaldzka 114 i 115,

GDANSK — ul. Węglarska 8-7 i Targ Rybny 10,

WEJHEROWO — ul. 12 Marca 213,

STAROGARD — ul. Wojska Polskiego 27,

Życzymy każdej Pani Domu przyjemnych 
świąt i radosnego uśmiechu z powodu speł
nienia marzeń przez otrzymanie upominku 
z „ELDOMU” na NOWY 1966 ROK!

6515-K

GOSPODARSTWO 9,80 ha 
W dobrym położeniu — 
sprzedam. Koniecwałd — 
pow. Sztum, Adolf Ga
lewski. F-1862

LOKALE

SOPOT — duże trzypoko 
jowe mieszkanie zamienię 
na 2 pokojowe. Oferty: 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 
G-11880.

PRACA

MĘŻCZYZNA do gospo
darstwa z udojem po
trzebny. Piotr Wąsik, Sta 
ra Jania, pow. Starogard 
Gdański. P-1861

UCZENNICE do krawiec
twa damskiego przyjmę. 
Wiadomość: Gdańsk, Kar
tuska 82-2. G-11900

POMOC domowa, docho
dząca, z gotowaniem do 
malej rodziny potrzebna. 
Gd.-Siedlce, ul. Wrocław
ska 26-2. G-11905

POMOC do dziecka po
trzebna. Gd.-Oliwa, Cheł
mońskiego 7-16 (Osiedle 
Młodych). G-11882
UCZEŃ do piekarni po
trzebny. Gd. - Wrzeszcz, 
Fornalskiej 33.

ZGUBY

DNIA 29. XI. 65 r. zosta
wiłam w pociągu elek
trycznym na trasie Gdańsk 
— Redłowo godz. 15.20 — 
15.55 aparat marki „Zor- 
ka-S” i szpilki. Zwrot za 
wynagrodzeniem, Gdynia. 
Dzierżyńskiego 108-18 —
Szczepańska.________ G-11949
UNIEWAŻNIA się piecząt 
kę następującej treści: 
„Wojewódzkie Przedsię
biorstwo Hurtu Spożyw
czego — Hurtownia w 
Gdańsku, ul. Kliniczna 2a 
tak 31-82-41”, G-11930

■LOOM

Przedsiębiorstwo 
Techniczno - Handlowe 

„ELDOM”
zawiadamia o otwarciu 
w dniu 15. XII. 1965 r.

W STAROGARDZIE GDAŃSKIM
al. Wojska Polskiego nr 27

sklepu branży zmechanizowanej 
gospodarstwa domowego

, POLECAMY:
pralki, lodówki, odkurzacze, froterki, 
maszyny do szycia, młynko-miksery

6511-K

Sprawisz radość swoim bliskim
jeżeli podarujesz im na GWIAZDKĘ

szczęśliwy los
KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ

Do wygrania: 7.860-00® zł
6190-K

Dnia 12 grudnia 1965 roku zmarł w wieku lat 58

Józef Nowakowski
były długoletni ofiarny pracownik Miejskiego Han
dlu Detalicznego Art. Gosp. Domowego w Gdańsku 

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy na cmentarz 
Centralny na Srebrzysku nastąpi w dniu 15. XII. 
1965 roku o godzinie 14.

Dyrekcja, Rada Zakładowa MHD/GD
6517-K

Dnia 10 grudnia 1965 roku zmarł śmiercią tra
giczną w wieku lat 57

ś. f P.

Alfred
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 16 bm. o go

dzinie 15 z kościoła w Orłowie,
Pogrążona w głębokim żalu

ŻONA I RODZINA
S-547Q_______ _______

73

4956

5694
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REWIZJONIŚCI Z NRF POWOŁUJĄ SIĘ NA 
PRAWA LUDZKIE I BOSKIE. A CZY DZISIEJ
SI „WYPĘDZENI”, FOWODUJĄCY SIĘ NA TE PRA 
WA, MIESZKAJĄC NA TYCH ZIEMIACH, NIE 
FODEFTALI ICH SAMI, AKCEPTUJĄC GWAŁT W 
NAJKRWAWSZEJ POSTACI, JAKO ŚRODEK ZA
SPOKOJENIA ICH WYBUJAŁEGO NACJONALI
ZMU?

15 grudnia 1918 roku na Kongresie Zjednocze
niowym powstała Polska Zjednoczona Partia Ro
botnicza — powołana do życia jednomyślną uchwa
łą obradujących poprzedn iego dnia zjazdów PPR 
i PPS.

Na zdjęciu: wiec przed gmachem Politechniki 
Warszawskiej, gdzie odbywał się Kongres Zjedno
czeniowy. CAF

PIERWSZYCH mordów 
na Pomorzu, na Śląsku 

i w Wielkopolsce dokonano, 
posługując się Ustami sporzą 
dzenymi przeż miejscowych 
Wemców.

N;e przypadkiem też do
konano tak okrutnego ma
sowego mordu w powiecie 
wejherowsk’m (w dawnym 
powiecie morskim) już w 
pierwszych tygodniach po 
podboju Polski. Sytuacja w 
tym powiecie była bowiem 
wyjątkowa. Antypolska dzia 
łalność ludności niemieckiej 
przerastała tu o wiele dzia
łalność w innych powiatach.

O niebywałych wprost 
stosunkach panujących w 
dawnym powiecie morskim 
świadczy fakt, że w marcu 
1035 roku, w Wejherowie 
Niemcy ośmielili się zbierać 
pisemne oświadczenie o przy 
należności do narodu nie
mieckiego. (!) Oświadczenia 
te przekazane miały być 
Lidze Narodów z żądaniem... 
przeprowadzenia plebiscytu!

Niemcy, jak to wynika z 
danych h, U Oddziału Sztabu 
Głównego, posiadali w wej- 
herowskim broń palną. Naocz 
nie to stwierdzono .w Kielnie. 
Większą ilość broni magazy
nowano w Celbowie i w ma-

tku Syberia. Niemcy miesz
kający w Pucku otrzymali 
broń z Gdańska.

Przeorowadzano ćwiczenia i 
alarmy, na których prowadzo
no szkolenie ■wojskowe. Kilka 
kobiet z powiatu brało u- 
dział w kursach sanitariuszek 
w Gdańsku (Braune Schwe
ster). „Front Zachodni” z 
dnia 10. 12. 193G roku donosił 
o tajnych ćwiczeniach wojsko 
wych Niemców władnie na 
terenie powiatu morskiego. T 
tak w majątku Celbowo od
bywały sie nocne ćwiczenia. 
Biorący w nich udział byli 
umundurowani. Ćwiczeniami 
kierował oficer Wehrmachtu. 
Właściciel majątku Kodenac- 
ker. aktywny członek niele
galnej NSDAP j legalnej or
ganizacji „Deutsche Vereini
gung”, mówił zebranym o 
rychłym wyzwoleniu „Koryta
rza”.

Nieletni Horst Günther 
Schulz z Wejherowa przewo
ził regularnie z Sopotu do 
Gdyni amunicję. Działał dla 
organizacji „legalnej” — 
„Deutsche Vereinigung” für 
Posen und Pomeren”.

listy

I Stowarzyszenie to - jak W« nastąpiły w powiecie 
s’e okazało — było orga- morskim i w okolicy, zaraz 
ni zatorem przygotowań do P« wkroczeniu hitłerowców 
zbrojnego odebrania Porno- dokonywa e był ^ 
rza. Większość członków ^zez miejscowych Niemców 

I „Deutsche Vereinigung” na- ^orzy w okresie tajnych 
! leżała do partii Hitlerów- przygotowań w Selbskschu- 
I skiej. (Przywódcą jej na Po tzu. obok Ust P^yszłych 
morzu był dr Konhnert, od- *^dz zgodnie z poleceń em 
znaczony za tę działalność * Berl'na' sporządza, 
orze-7 Hitlera, a obecnie w P'-tnotow polskich.
NRF walczący o ..prawo po-l Po zajęciu Pomorza przez 
wrotu”...) hitlerowców działali oni ia-

Charakterystycznym przy- !*°, DOlicja. która n.e 
kładem z terenu powiatu mor ifcdnak DrZ67-ll3CZOn3 00 ZWBl 
skiego jest sprawa Paula Prie czania przestępczości. lecz 
be z Pucka. Nicmioi ten był du vvvwarcia bezpodstawnej 
wsrsidr).acov r.ikłc.h wywiana „ , , „ . ,„ j.,,.
niemieckiego. Instrukcje o- zemsty na Polakach, wealu„ 
trzymywał z Gdańska, od pra ?, góry przygotowanego pla* 
cownika Abwehry Edgarda nu Z szeregów Selbstschut-
lwmbówałndoe wVspółm2acyrpoU t zu rekrutowali się zbrodnia 
laka Jana Kropidłowskiego, rze Z lasów piasniCkiCh‘ 
który dostarczy! mu danveb Bamberger Koępke En- 
o jednostce lotniczej w Pu- A m o,.ur,I;o Frpimann 'cku. Koch, Prebie i Kropid «•«(!). bchrwe i-rei mann,
łowski skazani zostali na Richter. Bechlau Salsy

Bursch i wielu innych.
T AK to wykorzystywali 

oni swoje „prawo do za

karę śmierci.
Priebe nie był wyjątkiem.

Z relacji pracownika gęsta- 
no w Gdyni Raulina /jadömo. 
że fotograf z Wejherowa mieszkania" w powiecie mor 
Enel»r również pracował dla, M
niemieckiego wywiadu. (Ten Slum, SWOj 
sam Engler i aczał rece w 
krwawej z.brodni w Piaśnicy).

Heimatrecht. 
Niektórzy z nich, jak np. 
Bamberger, Richter, Schewe, 

ILKA słów należy po- Engler i Frankenstein żyją 
^ święcić sprawie stosun dziś jeszcze w NRF. 

ku do wojska młodzieży 2 1 0——*——. « „„i

476/222/64 to numer, pod którym zarejestrowano 
18 grudnia ubiegłego roku zarządzenie Państwo
wej Komisji Cen, regulujące ceny w barach mle
cznych. Jego zamierzeniem było podniesienie tych 
barów do rangi zakładów gastronomicznych III ka
tegorii, a co za tym następuje, podniesienie marży 
zarobkowej.

yARZĄDZENIE zawiera j ry i inne cudeńka luksusu 
niuanse dzielące je na w bärze mlecznym „Ruczaj” 

pomniejsze podzarządzenia, j w Gdańsku zafundowałem 
lub też inaczej^— grupy, od j m. jn4 A ja,..(jestem ,tu cze,r 
których to krótkiego omó- j stym konsumentem), czuję 
wienia nie sposób tu odstą-jsię pewniej. Jak gospodarz, 
pić. A więc do jednej zj Głaszczę pieszczotliwie 
grup zalicza się artykuły miękko wyściełane sztucz- 
sprzedawane w barach mle-jnym tworzywem krzesełka, 
cznych, dla których marża i oddycham pełną piersią wen 
zarobkowa (20 proc.) zosta- tyłowanym powietrzem, a
ła pozostawiona bez jakich 
kolwiek zmian. Sa to na 
przykład napoje mleczne i 
soki, sery twarde (bo twa
rożki już nie!) i pieczywo, 
konserwy i koncentraty, kto 
re ujęto w spisie jako tzw. 
towary handlowe.

W Innej grupie. I o nią 
chodziło głównie w zarzą
dzeniu, podniesiono marżę 
zarobkową ba,rów o 15 proc. 
Dotyczy to całej produkcji 
własnej barów, a więc 
owych zup pomidorowych i 
grochowych', jajecznic, ziem
niaków, naleśników, pieroż
ków i tym podobnych wy
robów. Nie koniec jednakże 
na tym. Wydzielono ponad
to _ grupą artykułów o ni
skiej cenie rynkowej, a pra
cochłonnych w produkcji, 
dla których zamiast marż 
zastosowano specjalny mnóż 
riik zarobkowy w formie 
narzutów kwotowych bar
dzo wysokich, przekraczają
cych nieraz nawet 100 pro
cent ceny rynkowej. Chodzi 
tu ó wszystkie jarzyny i 
warzywa, grzybki i owoce, 
a_ więc m. in. marchewki i 

• pietruszki, tanie jak barszcz 
ni hall targowej, drożejące 
niespodzianie w miarę prze
twarzania Ich w potrawy 
podawane konsumentom ba-

UfYŚLĄ1 przewodnią za-' 
^/rządzenia PKC, było 

umożliwienie barom mlecz
nym^ zarobku na siebie I 
swój rozwój, na podwyżkę 
płac nisko opłacanych pra
cowników, a więc i podnie
sienie jakości obsługi.

Bary mleczne, subwencjo
nowane z budżetu rad na
rodowych w granicach na
der skromnych, nie mogły 
niczym swym klientom za
imponować, niczym prócz... 
tanich posiłków. Nie stać ich 
było na _ modernizację 
wnętrz, wymianę obgryzio
nych kubków i połamanych 
widelców.

iDKĄD wiem, że wabiącą

jednocześnie patrzę krytycz
nie na różne niedociągnię
cia.

Ot, na przykład nie podoba 
mi się, że obsługa nalewa w 
talerze zbyt dużo zup, usta
wiając je w stosie na spe
cjalnej półce. Niewiele po
maga podgrzewanie lampami. 
Zanim dojdę do stolika zupa 
jest już ledwo letnia.

Nie podobają mi się chmary 
drobnych muszek atakujące 
napastliwie ustawione na in
nej półce talerzyki z twaroż
kiem. Na moją uwagę, że 
muchy zjedzą twarożek, usły
szałem odpowiedź, że nie mo
żna sobie z nimi poradzić.

Nie podobają mi się porcje 
jajecznicy, które mogą nasu
wać przypuszczenie, że bäry 
mleczne otrzymują z hurtu 
wyłącznie kurze wybryki na
tury, wielkością Zbliżone do 
piłeczek pingpongowych, od
kryłem tajemnicę: kucharka
smaży na patelni kilka porcji 
na raz i może jej się prze
cież zdarzyć, że jedno jajko 
gdzieś się zapodzieje, przy 
rozdziale natomiast na porcje 
oko też może być zawodne. 
Seria jajecznic czeka na kon
sumenta, często zimnych już, 
skrzepniętych.

Nie podoba mi się, że stoły 
nie są odpowiednio szybko 
sprzątane przez obsługę, przez 
co często nie ma gdzie po
stawić niesionej tacy z posił
kiem, mimo że jest wiele 
miejsc wolnych.
Może mi się to wszystko 

nie podobać, mnie, współ
właścicielowi barów mlecz
nych.
W[ barach mlecznych lest

. obecnie wiele drogich 
potraw. Barszcz ukraiński 
na przykład kosztuje 5 zł, 
inne zupy od 3 do 5 zł. W 
dyrekcji barów we Wrzesz 
czu powiedziano mi, że ce 
na dużej porcji pieczarek w 
sosie ustalona została ostat
nio na 18.90 zł. —• Ale sprze 
dajemy pół porcji również 
— dodano zaraz dla uspo
kojenia. Nie uspokoiłem się, 
gdyż zobaczyłem cenę takiej 
pół porcji w barze „Ru
czaj” wynosząca ponad 11 
złotych. Dlaczego?

Sprawa leży chyba w kal
kulacji. Jeśli kalkuluje się 
dużą porcję, a później dzie-Q oczy egzotyczną zielenią | li się otrzymaną cenę na 

palmę, komfortowe marmu- pół, wszystko jest w porząd

ku. Jeśli natomiast przepro
wadza się kalkulację od ra
zu na pół porcji cena roś
nie. Sztucznie i niepotrzeb
nie.

Tak jest na przykład z 
jajecznicą. W barach nie 
sprzedaje się jajecznicy z 
jednego jajka, lecz tylko z 
dwóch, kalkulacja zaś prze
prowadzona jest wychodząc 
od jednego jajka. Obliczy
łem, że konsument traci na 
tej procedurze 10 groszy. 
Coś tu nie tak...
Jlf YSLĘ, że niektóre punk 
111 ty zarządzenia PKC od

biegają od interesów kon
sumenta.

Rozumiem, że wiele ja
rzyn i warzyw wymaga w 
przygotowaniu dużego na
kładu pracy. Są one stosun
kowo tanie, trzeba więc ten 
większy wysiłek pokryć do
datkowym zarobkiem. Nie 
mam więc nic przeciwko 
wysokim narzutom do mar
chewki, pietruszki i ziem
niaków, natomiast mam w 
stosunku do, na przykład, 
kalafiorów. Ta jarzyna nie 
wymaga dodatkowej pracy, 
a mimo to stosuje się tu na
rzut. Za co? Za nazwę?

A grzyby? Czyżby grzyby 
były więcej pracochłonne w 
przygotowaniu, niż np. na
leśniki lub pierogi? Tym
czasem te ostatnie mają 
zwykłą marżę, a grzyby 
progresywnie wzrastający 
narzut. Stąd bierze się m. 
in. przesadnie, moim zda
niem, wysoka cena piecza
rek.

Za wsypanie do wody i 
ugotowanie gotowego maka
ronu pobiera się już marżę 
35 proc. Natomiast np. kon
centraty, które również 
przetwarza się w kuchni, sa 
zaliczone do artykułów han
dlowych z marża 20 proc.

Chyba w zarządzeniu PKC 
przeoczono wiele takich za
gadek.
HD wejścia w życie za- 
" rządzenia PKC płacę 

Sarom dodatkowo 15 pro 
cent marży zarobkowej. Te 
15 procent służyć ma m. in. 
lepszej obsłudze.

A przecież Irytuje mnie. 
gdy panienka za ladą krzy 
czy na całą salę aż bębenki 
w uszach pękają: — Ziem
niaki z jajkiem odebraaać!!! 

(Denerwują mnie mokre ta
lerze, na których kładzie się 
pieczywo, bowiem niczym 
przyjemnym nie jest jedze 
nie później rozmoczonej buł
ki.

W barze mlecznym „Syre
na” we Wrzeszczu, na moją 
uwagę, że zabrakło bułek w 
Skrzynce do nich przeznaczo
nej, a do dwóch jakie pozo
stały nie można było dosięg
nąć, podenerwowana młoda

osóbka zaproponowała mi, 
abym sobie pomógł... widel
cem. Tylko dlatego, że nie 
chciało Jej się dosypać bu
łek,

Z zasady nie dosalam sobie 
potraw w barach mlecznych. 
Utarł się tu zwyczaj, iż sól 
ustawia się na stołach w ta
lerzykach. Można sobie wy* 
obrazić, jak taka sól wyglą
da, skoro każdy sięga po nią 
w-łasną łyżką, łyżeczką, czy 
widelcem. A ja domagam sie, 
aby z owych dodatkowych 15 
procent marży zakupić spe
cjalne, higieniczne solniczki.

11 ARY mleczne w naszym 
* województwie odprowa

dziły do skarbu państwa w 
ciągu trzech kwartałów br. 
(nie licząc dochodów z lo
dów) ponad 2 min zl czy
stego zysku. A wiec strona 
ekonomicznej działalności 
przedsiębiorstwa jest w po-

powiatu morskiego, jako ilu 
stracji lojalności ludności 
niemieckiej do państwa poi 
skiego. W okresie przed po- 
poborem sporo młodych 
Niemców uciekało do Gdań 
ska i do Niemiec, aby nie 
pełnić służby w wojsku poi 
skim. Z części. zachowanej 
dokumentacji starostwa mor 
skiego wynika, że dezercje 
te nie były rzadkością. Zna 
ne są nazwiska takich dezer 
terów. (Byli to miedzy in
nymi Gottleib Kroll, Wilf
ried Kung). Dezerterzy ci 
powoływani byli do armii 
niemieckiej. Nadsyłali póź
niej listy do rodzin i zdję
cia w mundurach wojsko
wych SA. i RAD. We wrześ 
niu 1939 roku wrócili do 
Wejherowa, Pucka i do oko 
licznych wsi jako bohatero
wie. (Przeważnie wcielani 
byli do dywizji . lęborskiej 
która rozpoczęła atak na 
Pomorze w dniu 1 września 
1939 roku o świcie).

OSOBNY, choć kluczowy 
rozdział działalności 

niemieckiej w powiecie mor 
skim stanowiło utworzenie 
tajnej organizacji zbrojnej 
nazwanej — o ironio! 
samoochronną „Selbsts
chutz”, Składała się z naj
bardziej oddanych hitleryz 
mówi osób. Członkowie jej 
wchodzili w skład sztafetrządku. Skoro uporaliśmy( 

się już z rentownością, zrób!ochronnych SS. 
łV'” _i .• t-<« od 1938 roku szkoleniemmy wszystko, aby i ci. któ
rzy ^ barom przysparzają 
zysków również byli zado
woleni.

Czesław
STANKIEWICZ

i przygotowywaniem wojsko 
w.ym Selbstschutzu zajął się 
Główny Urząd Bezpieczeńst
wa Rzeszy.

Aresztowania Polaków ja-

Wojskowe filmy 
dla cywilów

W „Czołówce” trwają in
tensywne prace nad przy 

gotowaniem pierwszej w dzie 
jach tej wytwórni filmowej 
serii telewizyjnej. W oddziel
nych, 20- i 30-minutowych 
odcinkach, ukazane zostaną 
na małym ekranie najcie
kawsze epizody z II wojny 
światowej, ze szczególnym 
uwzględnieniem udziału pol
skiego żołnierza na frontach 
Wschodu i Zachodu.

Najbardziej zaawansowana 
jest realizacja filmu pt 
„BITWA O WAŁ POMOR
SKI”. Była to, jak wiado
mo, jedna z największych 
walk stoczonych przez od
działy ludowego Wojska 
Polskiego w 1845 roku. Ory
ginalne, nie wykorzystane 
dotąd w filmach archiwalne 
polskie materiały filmowe 
Oraz fragmenty niemieckich 
kronik podkreślają doku
mentalną wartość tego obra
zu.

Dwa pozostałe filmy z te
go cyklu, to „GDANSK — 
GDYNIA” i „MIESIĄC 
PIERWSZY I OSTATNI”. 
Pierwszy film przypomni 
telewidzom tragedię wrześ
niową, bohaterską postawę 
obrońców poczty gdańskiej 
i Westerplatte oraz drama
tyczne zmagania wojsk pol
skich i radzieckich w wal
kach o wyzwolenie Wy
brzeża Gdańskiego. Nato
miast „MIESIĄC i/JER WSZY 
I OSTATNI” przedstawi w 
lapidarnym skrócie udział 
Polaków na frontach II 
wojny światowej: od na
paści hitlerowców na Pol
skę we wrześniu 1939 r. — 
aż do zdobycia przez ra
dzieckich i polskich żołnie
rzy Berlina w maju 1913 
roku.

Po tej serii, „Czołówka’ ^ 

zamierza podjąć produkcję 
następnych filmów dla po
trzeb małego ekranu. Będą 
to CYKLE POsWi .Cu.njk» 
GŁÓWNIE ŻYCIU WSPÓŁ
CZESNEGO WOJSKA.

Niedawno wytwórnię „Czo
łówka” opuściło kilka intere 
sujących filmów, które wkrót 
ce wyświetlane będą w cywil
nych kinach. Jednym z nich 
jest „ORP „BŁYSKAWICA” 
reż. Bohdana Wieleckiego 
— montażowy film archi
walny, przedstawiający dzie
je zasłużonego okrętu Pol
skiej Marynarki Wojennej, 
bohaterskie zmagania jego 
załogi na morzach i ocea
nach świata z niemieckimi 
łodziami podwodnymi i sa
molotami.

Podobnym tematycznie fil
mem, są „WARSZAWSKIE 
SKRZYDŁA” reż. Zygmunta 
Koziarskiego. Wykorzystano 
tu niemal zupełnie nieznane 
zdjęcia archiwalne z walk 
pilotów polskiego pułku 
myśliwskiego „Warszawa” 
podczas minionej wojny. W 
kolejce do widza oczekuje 
również film pt. „KRYP
TONIM „KURANTY” uka
zujący m. in. powojenny 
dorobek polskiej gospodar
ki morskiej oraz ,,KILIŃ
SKI” — pierwszy film a 
cyklu monografii poświęco
nych słynnym dowódcom, 
bohaterom powstań narodo
wych, przypominający pa
miętne wydarzenia z 1794 
roku w Warszawie, rolę lu
du warszawskiego i jego 
przywódcy w insurekcji, W 
końcowej fazie produkcji 
znajdują się filmy mono
graficzne o TADEUSZU 
KOŚCIUSZCE i JOZEFIE

Przesiedleńcy i uciekinie 
rzy z byłego powiatu mor 
skiego żyjący dziś w NRF 
krzycząc o swej rzeko
mej krzywdzie jakoby nic 
nie wiedzą o zbrodniach i o 
przygotowaniach do nich. 
Milczą o swojej nielojalnoś
ci wobec państwa polskiego.

Fakty są jednak uparte, 
mgr K. BIAŁKOWSKI

Na lotnisku Orły pod 
Paryżem została już 
umieszczona dekoracja 
wnętrz dworca lotnicze- 
go w związku ze zbliża
jącymi się świętami. W 
tym roku zdobić będzie 
główny hall choinka ze 
sztucznego tworzywa, 
przystrojona plastykowy
mi zabawkami.

CAF

Będą uszczelki
Brak w sprzedaży drobnych 

wyrobów gumowych daje się 
dotkliwie we znaki wszystkim 
kierowcom. Uszczelka — jak 
wiadomo — rzecz ważna i nie
zbędna w motoryzacji. Cieszy 
więc, że w sanockiej fabryce 
rozbudowano ostatnio oddział 
produkcji wyrobów gumowych. 
Także zakłady gumowe w Wol
bromiu, dzięki nowym inwesty 
cjom zwiększą w roku przysz
łym o 2 tysiące ton produkcję 
artykułów technicznych dla po 
trzeb motoryzacji.

W dniu 29. X. br. ukazał się w „Dzienniku Bałtyckim” 
artykuł Jerzego SZULCA pt. „Do widzenia, dyrektorze”. 
Autor, przedstawiony nam jako terenowy działacz ZMW, 
opisywał swoją krótkotrwałą pracę w przedsiębiorstwie 
„SHIPCONTROL” w porcie gdańskim, gdzie rzekomo szy
kanowano go, jako człowieka kształcącego się oraz działa
cza społecznego.

Po ukazaniu się wymienionego artykułu dyrektor gdyń
skiego „Shipcontrol” powołał specjalną komisję, zlecając 
jej zbadanie sprawy Jerzego Szulca w gdańskim oddziale 
tego przedsiębiorstwa.

Po zakończeniu pracy komisji dyrekcja _ „Shipcontrol” 
przekazała naszej redakcji szeroko uzasadnione i udoku
mentowane wyjaśnienie, z którego wynika, że Jerzy Szulc, 
jako autor artykułu „Do widzenia, dyrektorze”, przed
stawił szereg faktów niezgodnych z prawdą.

BEMIE. (1C)

Przepraszając zaintereso
wanych pracowników „Ship- 
control” za mimo woli wy
rządzoną im przykrość, po
niżej zamieszczamy najważ
niejsze fragmenty nadesła
nego nam wyjaśnienia.

Ob. Jerzy Szulc, przyjęty 
do pracy z dniem 14. 7. br. 
na okres próbny, już pod
czas załatwiania formalno
ści personalnych był zapo
znany m. in. z instrukcja
mi BHP oraz przeciwpoża
rową, co potwierdził włas
nym podpisem, natomiast 
bezpośrednio przed podję
ciem pracy wraz z drugim 
nowo przyjętym pracowni
kiem zapoznany był przez 
kierownika działu z obo
wiązkami kontrolera, prze
pisami dyscypliny pracy i 
przepisami portowo - celny
mi.

W pierwszych dniach, co 
wynika z raportów dzien
nych, ob. Szulc pracował ja
ko praktykant przy doświad 
czonych kontrolerach, nie 
mógł więc — jak pisał w 
artykule — już w drugim 
dniu pracować samodzielnie 
przy załadunku drobnicy. 
Bez pokrycia było także 
oświadczenie autora, że mi
mo wszystko dał sobie radę 
„chociaż — jak pisze — nie 
przeszkolono mnie, nie po
informowano o przepisach 
BHP itd”.

Sprawa rzekomych szy
kan i trudności z uzyska
niem urlopu w celu zdawa
nia matury — o czym pisał 
ob. Szulc — również zgoła 
inaczej wygląda w świetle 
sprawdzonych faktów. Au
tor artykułu nie' składał, 
jak tego wymagaja przepi
sy, wniosku o udzielenie 
mu urlopu, ani nie przed
łożył zaświadczenia szkoły, 
która zresztą w ogóle ta
kiego zaświadczenia mu nie 
wydawała. Mimo wszystko 
bezpłatny urlop otrzymał w 
dn. 14. IX, br., ale egza
minu nie zdał. Nawiasem 
mówiąc ob, Szulc, wypeł
niając ankietę personalną, 
nie podał, że kontynuuje je
szcze naukę w liceum ko
respondencyjnym.

Autor pisze, że jego bez
pośredni przełożony, kierów 
nik zmiany, był zdziwiony, 
kiedy „wręczył mi zwolnie
nie z pracy”, ponieważ „nie 
widział żadnych niedociąg
nięć w pracy”. Tymczasem 
w ciągu jednego tylko mie
siąca, października br., na 
koncie ob. Szulca figurują 
42 godziny nieusprawiedli
wionej nieobecności, a po
za tym trzy dni nieobecno
ści usprawiedliwionej pracą 
społeczną w ZMW, ale... 
post faktum, co — oczywi
ście — dezorganizuje plano
wą obsadę kontrolerów, ko
nieczną dla zapewnienia re
gularnej obsługi statków w 
porcie.

Zgodnie z przepisami no
wo przyjętym na okres prób 
ny pracownikom można da
wać używaną odzież ochron 
ną. Stwierdzono — wbrew 
temu, co pisał ob. Szulc — 
że w odzieży, zwróconej 

, przez niego w dn. 29. X. br. 
płaszcz nie był pocięty, a 
buty były w bardzo dobrym 
stanie.

Komisja nie miała moż
ności stwierdzić treści i oko 
liczności rozmowy dyrekto
ra oddziału gdańskiego z 
ob. Szulcem. Według pisem
nego oświadczenia dyrekto
ra rozmowa odbyła się z 
jego inicjatywy, a relacja o 
niej w artykule nie była 
zgodna z rzeczywistością.

Na zakończenie komisja 
stwierdza, że ob. Szulc, je
śli miał zażalenie odnośnie 
sposobu 2ałatwian;a jego 
spraw przez oddział gdań
ski, mógł się odwołać do 
centrali w Gdyni, czego jed
nak nie uczynił.

Ze swe i strony redakcja 
czuje się w obowiązku 
stwierdzić, że sposób zba
dania sprawy ob. Szulca 
przez dyrekcję przedsiębior
stwa „Shipcontrol” w Gdy
ni należy uznać za przykła
dowo wzorowy, co tym ja
skrawiej ujawnia fakt na
dużycia zaufania redakcji 
przez ob. Jerzego Szulca, 
autorą niefortunnego arty
kułu.

%
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Na sopockiej sesji MRN ' ' :
★ budżet miasta na rok 1966
★ plan gospodarczy
★ normy zaludnienia na lata 1966-70
Na wczorajszej sesji Miej 

skiej Rady Narodowej pod
jęto kilka węzłowych dla 
Sopotu uchwał. Jedną z 
nich jest uchwała w spra
wie budżetu miasta na rok 
1966. Ustalono, że dochody 
zbiorczego budżetu wyniosą 
w przyszłym roku 121.350.000 
zł. Tyleż przypadnie ną wy 
datki budżetowe.

Przemysł sopocki zasili 
budżet kwotą ponad 50 min 
zł, liczy się na wpływ z o- 
brotu towarowego w wyso
kości 29 min zł. Kolejną co

DZIŚ W TRÖJMIESCIB 
Związek Teatrów Amatorskich 

i Wojewódzki Klub Miłośników 
Folkloru (i Regionu) organizu
je kolejne spotkanie w klubie 
WDK o godz. 18. W programie 
informacja z przebiegu i o wy
nikach Ogólnopolskiej Konfe
rencji Miłośnictwa Folkloru w 
Zakopanem.

O godz. 20 w piwnicy — sce- 
oy ze sztuki Kazimierza Bran
dysa „Inkarno” w reżyserii 
’’iotra Paradowskiego i z udzia 
Urn aktorów Tadeusza Gwiaz
dowskiego, Teresy Iżewskiej i 
Zbigniewa Bogdańskiego.

Polskie Tow. Geograficzne 
raprasza do WSP (sala 33) na
- iczyt prof, dr Rajmunda Ga- 
’ 'na z uniwersytetu w Toruniu 
’ a temat ,,Stany Zjednoczone 
.* meryki Północnej i Kanady
— wrażenia i refleksje z po
dróży”. Początek o godz. 17 
» ’in. 30.

Pol. Tow. Geologiczne zapra- 
r-a członków na zebranie spra-
■ ozdawczo - wyborcze o godz. 
’ i min. 30 (II termin) do sali 
' 8 BW Politechniki. Zebranie

oorzedzi o godz. 18 komunikat 
i ’iż. Wawryka o występowaniu 

ód szczelinowych w rejonie 
' 'alborka.
i IE DZIŚ, ALE JUTRO... 

...odbędzie się zebranie’ miło- 
•ików kwiatów w świetlicy 

"rezvdium MRN w Gdyni przy
• '. Czołgistów o godz. 18. Te-
■ atem zebrania i prelekcji mgr 

niny Lewińskiej będzie: zie-
' ń i kwiaty w mieszkaniu.
•' rganizatorem jest Stow. lny. 
i Techników Ogrodnictwa Oraz 
' antrala Spółdzielni Ogrodni-

■ yeh. Za pomyłkę w dacie 
•zepraszamy.
TO ZNALAZŁ?
Rudy bokser „Bill” w kol- 

' atce na szyi zaginął w Gdyni 
’ poniedziałek ok. godz. 17. 
’to by coś wiedział o tym 

ie, lub odnalazł go, proszo-
• 7 jest o skomunikowanie się 
7 właścicielem Januszem Kin- 
' 'rem, Gdynia, ul. Władysła-

■ 1 IV 49 m. 13, teł. 21-14-49. 
WAGA. EMERYCI

r* SOPOTU !
Zebranie informacyjne od- 

d'.iału sopockiego Związku Eme 
' tów, Rencistów i Inwalidów ' ibędzie się 19 bm. o godz. 16 
’ ’ sali konferencyjnej Prezy- ' urn MRN. Jednocześnie z?,rząd 
’ rzypomina, że prolonguje i
• ydaje nowe legitymacje zniż- 
1 owe WPK GG w środy i 
< :wartki od g. 10 do g. 15.

do wysokości pozycję w do 
chodach stanowią podatki 
i opłaty z gospodarki nie
uspołecznionej — 14.260.000
zł.

Po stronie wydatków naj
większe pozycje przewiduje 
się dla resortu gospodarki 
komunalnej — ponad 44 min 
zł. Kolejne miejsce zajmu
je szkolnictwo — 24.829.000 
zł oraz resort zdrowia — 
24,5 min zł.

Uchwała dotycząca planu 
gospodarczego Sopotu w ro
ku przyszłym mówi m. in. 
o tym, że wartość produkcji 
towarowej przedsiębiorstw, 
podporządkowanych Prezy
dium MRN, wyniesie ponad 
160 min zł, że obroty w han 
dlu ,i żywieniu zbiorowym 
kształtować się będą na wy 
sokości około 850 min zł. 
Przewiduje się, że budow
nictwo mieszkaniowe wzbo
gaci miasto o 886 nowych izb 
mieszkalnych. Główny cię
żar w resorcie budownictwa 
spoczywać będzie na spół
dzielniach — mają one bo
wiem wybudować 586 izb o 
łącznej powierzchni ponad 8 
tys. metrów kwadratowych.

Duże zadania przewiduje 
się dla przedsiębiorstw, pro 
wadzących działalność re
montową: na remonty kapi
talne domów mieszkalnych 
przeznacza się kwotę 17,9 
min zł oraz 1,2 min zł — 
na remonty szkół. Ogromną 
-urnę 5.900.000 zł pochłoną 
remonty kapitalne miejskich 
urządzeń komunalnych.

Uchwała upoważnia ponad 
to Prezydium MRN do czy
nienia pewnych posunięć 
międzyresortowych,

Sytuacja mieszkaniowa w 
Sopocie pozostaje nadal 
ważnym i trudnym proble
mem: po weryfikacji wnios 
ków o przydziały mieszkań, 
pozostało na liście 646 ro
dzin, mających podstawy do 
ubiegania się o przydziały 
mieszkań z puli rad naro
dowych. Dla zaspokojenia 
potrzeb tych ludzi potrzeba 
jest 1940 izb mieszkalnych. 
Tymczasem — jak podaliś
my wyżej — budownictwo 
rad narodowych w roku przy 
szłym przyniesie tylko 300 
nowych izb. Zatem rada uz
nała za konieczne utrzyma
nie w latach 1966—70 do
tychczasowych norm zalud
nienia, tj. 5—7 m lew. po
wierzchni mieszkalnej. Pod
jęta na ten temat uchwała 
mówi o tym, że — oczywiś
cie — zachowuje się nadal 
prawa nabyte w stosunku 
do osób, które otrzymały 
przydziały mieszkań przed 
wejściem w życie uchwały 
MRN w sprawie norm zagę
szczenia w okresie przejścio 
wym tj. w latach 1961— 
1965. E.

Więź z ludźmi pracy, techniką, zakładami pracy

Nowa ogólnopolska kampania ZHP
7 WIĄZEK Harcerstwa
“ Polskiego rozpoczął no

wą ogólnopolską kampanię 
pod nazwą „WIĘŹ”. Więź z 
ludźmi pracy, 2 techniką, 
produkcją, zakładami pra
cy...

O co chodzi w kampanii 
„Więź”? Nie da się tego o- 
kreślić w kilku zdaniach, 
jako że władze ZHP pozo
stawiają wolny margines na 
samą formę realizowania 
idei kampanii. W drużynach 
i hufcach przebiegać będzie 
kampania w takich for
mach, jakie sobie wybiorą 
i przyjmą poszczególne ogni 
wa organizacji. Można więc 
jedynie wyjaśnić na czym 
właśnie ta idea „Więzi” ma 
polegać, czego się po jej 
wprowadzeniu w życie ocze
kuje.

Otóż dziś ok. 50 procent za
trudnionych w kraju w gospo
darce uspołecznionej stanowi 
młodzież. Trzon inteligencji te
chnicznej, całe rzesze wysoko 
kwalifikowanych robotników — 
to pokolenie, które już po woj 
nie zdobyło wykształcenie i 
kwalifikacje. Postęp techniczny, 
rozwój techniki, przemysłu, 
nauk nadaje swoiste piętno 
wszystkim dziedzinom naszego 
życia. Dziś nikt, kto chce do
trzymać kroku podążającej nie
ustannie naprzód cywilizacji, 
nie może sobie pozwolić na 
bierność. Współczesny człowiek 
musi więc iść z prądem czasu, na 
bieżąco poznawać wszystko no
we, przynoszone niemal przea 
każdy dzień.

Harcerstwo jest organiza
cją, która ma ambicje być 
organizacją współczesną w 
całym tego słowa znaczeniu 
I właśnie ideą kampanii

młodzież jak najwszechstron 
niejszych wiadomości o za
kładach pracy w swoim śro 
dowisku, upowszechnienie 
wśród dzieci i młodzieży wy 
bitnych osiągnięć produk
cyjnych rodzimych fabryk, 
zakładów, Instytucji, zdoby
cie przez młodzież wiado
mości o zawodach potrzeb
nych gospodarce narodowej, 
zapoznanie jej z perspekty
wami rozwoju własnego mia 
sta. powiatu, gromady.

Chodzi tu wreszcie o zawią
zanie trwałych kontaktów dru
żyn i zastępów z zasłużonymi 
ludźmi pracy — którzy swoim 
codziennym trudem przyczynia
ją się do rozkwitu swego za
kładu pracy, miasta, powiatu. 
Słowem — chodzi o kształtowa
nie dojrzałego stosunku młodzie 
ży do problemów pracy, produk 
cji, własnego środowiska, wy
chowanie jej w duchu świa
domości, że niebawem ona sa
ma zajmie miejsca w warszta
cie pracy, stanie się współod
powiedzialna za losy zakładu, 
osiedla, miasta, wsi.

W Gdańsku odbyło się w 
tych dniach posiedzenie Wo 
jewódzkiej Komisji Współ
pracy Organizacji Młodzie
żowych, poświęcone cmó- 
wieniu form współpracy 
ZHP, ZMS i ZMW w reali
zacji założeń akcji „Więź”. 
Podjęto wiele organizacyj
nych postanowień, przygoto
wując grunt do konkretnej 
już pracy tych organizacji 
na wsiach, w PGR-ach, w 
miejskich zakładach produk 
cyjnych. Niezależnie od te
go, w wielu hufcach i dru
żynach rozpoczęła się już 
kampania „Więź”. Jednak

„Więź” jest zdobycie przez | meldunki napływające na

Jest w czym wybierać...

O tym, że zbliżają się 
święta, najwymowniej chy
ba świadczy fakt ukazania 
się w sprzedaży pierwszych 
choinek. Przezorni nabywa
ją je już teraz, bo to i tło
ku jeszcze nie ma, i jest w 
czym wybierać.

Na zdjęciu: punkt sprze
daży choinek na placu u 
zbiegu ulic Rajskiej i He
weliusza w Gdańsku, pro
wadzony przez przedsiębior
stwo „Warzywa i Owoce’’.

Fot. ,Wł. Njeżywiński

GDAŃSK, Teatr Wielki — 
..Westerplatte”, g. 17. GDYNIA, 
Muzyczny, „My fair lady” — 
i,odz. 19.15.

NOWY PORT — „l Maja”,
„Kryptonim Preludio 11”, NP.F 
od 16 1., g. 16, 18, 20.

Oliwa „Delfin”, „Opętanie”. 
fr„ od 18 1., g. 16, 18, 20.

SOPOT „Polonia”, „w kraju 
Komanczów”, USA, od 16 lat, 
g. 15.30, 17.45, 20. „Bałtyk’» -
„Ojciec żołnierza”. radź., od 
12 1.. g. 17.30, 19.45; „Maja Pli- 
siecka tańczy”, radź., od 11 1., 
g. 15.15.

GDYNIA „Warszawa”, „Syn 
kapitana Blooda”, fr.-wł., od 
12 1., g. 11, 13.15, 15.30, 17.45, 20. 
„Goplana”, „Powodzenia chłop-

»*»“ sä? w r*.:
. , . , sn i i »,Gdzie twoje miejsca”, czes.,
!ar°w , poi od 10 1-, g. 10.; od Ifi , godz. 35.30. 17.45. 20.
Noc oj], „Marynarz”. „General- _ USA

:,Ameryka! Amtryta-: USA, "d 9 1. g. .7,10. „Promień", „Le-
genda o wilku Lobo” USA, od 
9 1.. g. 16, 18, 20. „Fala” —16 I., g. IG, 19. „Drukarz” —

Złoty człowiek” WQ|„ od J2 r,.AwBniuv7 o^Wsię”,” poL, od lat g U, 9. „Przyjazn” Nie u g> ,6; >Tom *0*es\ ’ang
zabijaj , wł., od 16 1„ g. 17, 20. od ]ß j 18 2(U5 Mimoza” 
„Panorama”, „Szeherezaoafr„ rTnlorli TT ” mpo
od 16 1., g. 15.45, 18, 20.15. 
tława”, ..Znowu Max Lindei”,
fr
skóra

„ ’i „Umarli milczą”, II s„ NRD, 
" od 16 1., g. 16, 18, 20. „Klubo-

, u ' we”, „z powodu kobiety”, fr„
r., od 1- *” S- la-45; „Gładka d i5 i., g. is, 20.15. „Mewa”, 
kora . fr.. ... fioc z. -’ Opowieści lat płomiennych”0.15. „Gerania”. „Rio Biravo”. j ’ af£ _ od „ gP 19. „Jasien-

USA od 1- 1., g. lj.30, 18, „Ka- ka„ Billy Budd”, ang., od 
ramboi- węg od 16 1., godz. „ j 17t 19.30. ,)Iskra» -
20. 0 „Wrzos”, Czego pragnie Q odw„ od „ j
Lola”, USA. od 14 1.. g. 16,

Szczecińskie nagrania, 17.00 
Przegląd aktualności Wybrze 
ża, 23.10 Koncert symfo
niczny.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.CO Izaac Albeniz: Suita
Iberia, 13.20 „Przy piwie” 
fragm. książki Anieli Daszew 
skiej, 13.40 „Swojskie melo
die”, 13.55 „Rytmy i melodie 
świata”, 14.35 „Świat w zwier
ciadle nauki”, 14.45 „Błękitna 
sztafeta”, 15.00 Melodie na or
ganach Hammonda, 15.10 Pieś
ni śląskie Stanisława Wiecho- 
wicza, 15.30 „Spotkanie z przy
rodą”, 18.45 „Rok dobrych 
nadziei”, 19.30 Słuchowisko 
„Groźniejsza od wroga”, 20.20 
Kompozytor tygodnia Feliks 
Mendelssohn - Bartholdy, 22.10 
Rozmowa literacka, 22.30 Mię
dzynarodowy Uniwersytet Ra
diowy, 22.40 Reportaż z IV Fe
stiwalu Poważnej Muzyki 
V7spółczesnej we Wrocławiu.

18. 29. „Włókniarz” nieczynne. 
„Żak” — „Lemoniadowy Joe”, 
czeski, od 16 lat godz.
16, 18; „Zabić drozda”, USA, od 
14 1., g. 20. „Zorza”, „Lęk”, - 
czes.. od 16 1., g. 17, 19. „Kos
mos”, „Człowiek z fotografii”, 
jug., od 12 1., g. 16, 13, 20.

WRZESZCZ „Znicz”, „Man
drin”, fr., od 11 1., g. 15.30, 18, 
20.30. „Bajka”, „Trzej muszkie
terowie”, I s., fr., od 16 lat, 
g. 12,- 14, 18, 20; „Mysz, która 
ryknęła”, ang., od 12 1., godz. 
10, 16. „Tramwajarz”, „Powia
towa Lady Makbeth”, jug., od 
18 1., g. 16, 18, 20.

Druk; GZG zam. 230.4 D-8

godz. 18 
RUMIA „Aurora”, „Miecz i 

waga”, fr., od 16 1., godz. 18, 
20.15.

PRUSZCZ „Krakus”, „Ape 
Regina”, wł., od 18 1., godz.
17.30, 19.40.

WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
w dniu 15 grudnia 65 r.

Środa
LOKALNE:

12.10 Muzyka operowa, 12.40
„Czy można?. to my”. IŁQ5

na dzień 15 grudnia 1965 r.
Środa

11.25 „Ostatnie zeznanie” — 
film z serii „Dr Kildare”. 16.45 
PKF. 16.55 Dziennik. 17.00 „Miś 
z okienka”. 17.15 Dla młodych 
widzów: „Szymon i Kubuś”.
17.35 „Bajeczka o doktorze” — 
film prod. CSRS. 17.55 Tygod
nik wiejski „Kiedy trzeba pod
jąć decyzję”. 18.20 „Pól godzi
ny na wesoło", pr. rozrywko
wy. 18.50 Wszechnica „Bi
blioteka snów”, z cyklu: „Cze
go nie wiedzą uczeni”. 19.20 — 
Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.0U 
„NAMIARY”. 20.15 Lekcja ję
zyka rosyjskiego. 20.35 „Świa
towid”. 21.00 „Ostatnie zezna
nie”, film z serii „Dr Kil
dare”, 21.55 Dziennik. 22.05 — 
„Bez apelacji”, cz. II.

Dziękują
i proszą o suchary...
Tow. Opieki nad Zwierzętami 

w Gdańsku dziękuje za naszym 
pośrednictwem młodzieży dwóch 
szkół gdańskich: nr 33 i nr 14 
za suchy clileb, zbierany dla 
czworonogich lokatorów psie
go azylu przy ul. Madalińskie- 
go. A gdyby tak inne szkoły 
Doszły śladem kolegów z „14” 
i „33”? W każdym prawie do
mu pozostają kawałki Chleba — 
warto je pokrajać na niezbyt 
grube kromki i podsuszyć na 
kaloryferze lub w piecyku. 
Takie suchary sa przysmakiem 
dla każdego psa. Może szkolne 
kółka miłośników przyrody czy 
harcerze zajęliby się tą sprawą 

zaopatrzyli spiżarnię azylu?

Jednocześnie Towarzystwo Opie 
ki nad Zwierzętami informuje, 
że ma dużo psów i kotów w 
azylu, które cieszyłyby się, 
gdyby ktoś chciał wziąć sympa 
tycznego psiaka lub kotka pod 
dobra, domową opiekę. Adres 
azylu: Madałińskiego la, tel. 
31-83-49.

(t)
-----*-----

0 tytuł najlepszej
KsiĘgowej-opemicrki PKO

W ostatnią niedzielę odbył się 
w Gdyni konkurs dla operato
rek księgowych, zorganizowany 
przez gdyński Oddział Wojewódz 
ki PKO. Konkurs, do którego 

^przystąpiło 10 pracownic opera
cyjnych oddziałów PKO z wo
jewództwa gdańskiego, polegał 
na najszybszym i bezbłędnym 
zaksięgowaniu na naszych „Op- 
timatic” określonej liczby pozy- 
c1i.

W wyniku konkursu najszyb
sze okazały się operatorki 
z oddziałów gdyńskiego i gdań 
skiego. Pierwsze miejsce i na
grodę pieniężną PKO, oraz na
grodę ufundowaną przez Za
rząd Okręgu Zw. Zaw. Prac. 
Państwowych i Społecznych uzy 
skała pani Jadwiga Wilkowska 
z oddziału PKO w Gdyni.

Dwie drugie nagrody pienięż
ne otrzymały panie Lidia Gra
lak z Gdyni i Joanna Iwanow
ska z Gdańska.

Pani Wilkowska weźmie po
nadto udział w ogólnokrajowym 
konkursie centralnym o tytuł 
najlepszej księgowej - operator
ki PKO.

ten temat troszkę niepoko
ją: wiele drużyn zawęża 
sens założeń „Więzi” do or
ganizowania tradycyjnych 
jednorazowych wycieczek 
do zakładów pracy. Nie ne
gujemy pożyteczności i tej 
formy, ale w „Więzi” chodzi 
przecież o coś więcej, o trwa 
ły kontakt, o rzeczywiste 
poznanie problemów zakła
dów pracy. Trzeba więc, by 
doświadczeni instruktorzy 
podsuwali drużynom właś
ciwe formy wcielania w ży
cie pięknej i pożytecznej wy 
chowawczo i społecznie idei 
kampanii „Więź”.

E.

Duża wygoda
dla klientów
Różne koleje losu prze

chodził już sklep CPLiA 
przy ul. 10 Lutego w Gdy
ni. Branżowiono go i prze- 
branżawiano bez przerwy. 
Obecnie wszystko zdaje się 
wskazywać na ostateczną 
stabilizację.

W tej chwili sklep ten po 
dzielony jest na dwie czę
ści. W jednej z nich odby
wa się jeszcze sprzedaż 
normalna, w drugiej — to
warów przecenionych. Stan 
taki potrwa mniej więcej do 
końca grudnia, a po Nowym 
Roku (dokładnej daty jesz
cze nie ustalono) cały sklep 
poświęcony będzie wyłącz
nie sprzedaży z przeceny.

Jest to duże udogodnienie, 
gdyż do tej pory przeceny 
odbywały się okresowo w 
różnych sklepach i trudno 
było przewidzieć, gdzie właś 
nie kupić można artykuł po 
żądany, a już tańszy. Po 
skomasowaniu wszystkich 
przecenionych towarów w 
jednej placówce ułatwi się 
klientom orientację i umoż
liwi kupno bez zbędnych 
poszukiwań. Sklep prowadzi 
zarówno konfekcję (swetry, 
szaliki itp.), jak i ceramikę 
i wyroby ludowe.

(rt)

Dziewczęta w białych fartuszkach
Przyszła kadra techników medycznych

Jest w Gdańsku przy ul. 
Tuwima 8 taka szkoła, któ
ra nieprzerwanie już dwu
dziesty rok przygotowuje 
młode kadry techników me 
dycznych dla naszej służby

wina, która prowadzi len 
zakład od 15 lat, nie ma 
możliwości powiększenia li
czby młodzieży studiującej 
ze względu na szczupłość 
miejsca. Zwykły dom miesz

zdrowia. Szkoła ta, której tkalny adaptowany jedynie 
nazwa obecnie btzmi: Pań-1 częściowo do prowadzenia 
stwowa Szkoła Medyczna wykładów oraz ćwiczeń labo
Techników Analityki i Elek- 
troradiologii, w ciągu swego 
dwudziestoletniego istnienia, 
trzykrotnie zmieniała swój 
szyld, nie zmieniła jednak 
swego celu, jakim jest co
raz lepsze przygotowywanie 
zawodowe swych wychowań 
ków.

W tym roku szkolnym 
kształci się tu na dwuletnim 
kursie 172 dziewcząt i chłop 
ców (po maturze), którzy 
zdobywają wiedzę w zależ
ności od zamiłowania, bądź 
w zakresie technika anality 
ki, lub technika elektrora- 
diologii. Te dwie specjaliza
cje medyczne dają absolwen 
tom duże szanse natychmia
stowego zatrudnienia zarów
no w lecznictwie zamknię
tym i otwartym, jak rów
nież w instytucjach i pra
cowniach naukowych. Już 
1050 absolwentek i absolwen 
tów tej szkoły wchłonęła 
służba zdrowia Wybrzeża, 
ale nadal odczuwa się brak 
techników medycznych, szcze 
golnie w lecznictwie otwar
tym.

Jak nas informuje dyrek
tor szkoły mgr Helena So-

ratoryjnyeh służy szkole już 
dziewiętnaście lat. Jego 
zmurszałe ściany i nadwy
rężone grzybem fundamen
ty nie zapewnią szkole da
chu nad głową już w naj
bliższych latach. Tymczasem 
fala wyżu demograficznego 
pomału opuszcza już szko
ły podstawowe, szukając 
miejsca w szkołach zawodo
wych i ogólnokształcących.

Na zdjęciu1 uczennice pod 
czas zajęć praktycznych.

Fot. Wł. Nicżywiński 
— 9-----

Bal sylwestrowy SFOS-u
SFOS — Komitet Odbu

dowy Gdańska i Warszawy 
w Gdańsku organizuje tra
dycyjny bal sylwestrowy, 
który odbędzie się 31 bm. w 
salach Państwowej Średniej 
Szkoły Muzycznej przy ul. 
Partyzantów 7 we Wrzesz
czu.

Karty wstępu można już 
nabyć w sekretariacie Szko
ły Muzycznej i w sekreta
riacie komitetu SFOS przy 
Jaśkowej Dolinie 48 p. 25.

Nie ma spokoju pod... Wiązami
| Mieszkańcy ul. Wiązo- 
ł wej we Wrzeszczu już od 

dwunastu lat skarżą się

0

na nocny hałas i proszą 
o umożliwienie im spo
kojnego, zasłużonego wy
poczynku. Niestety, do 
tej pory nic nie wskórali. 
Prośby zaś, kierowane 
bezpośrednio do osób, 
które przyprawiają ich 
o ból głowy, kończą się 
co najwyżej niegrzeczną 
odpowiedzią: „Pani śpi, 
a ja pracuję”.

Pracownicy Zakładów 
Mleczarskich w Gdańsku, 
dostarczający mleko bu
telkowe do sklepu spo
żywczego MHD, pracują 
nocą. Czy muszą jednak 
pracować tak głośno, ha
łaśliwie? Czy muszą pro
wadzić tak głośne roz
mowy, że mieszkańcy tej 
ulicy mogą je dokładnie 
powtórzyć?

— „Wstajemy niewy
spani, z bólem głowy. 
Dzieci również z podkrą
żonymi oczyma, wymow
nym znakiem niewyspa
nia. Wszyscy jesteśmy 
już wykończeni nerwo
wo. Czy naprawdę nie 
ma na to rady? — pyta 
p. Alina M. — Czy ko
niecznie sprzedaż mleka 
musi prowadzić akurat 
ten sklep o niewielkiej 
powierzchni użytkowej, 
bez zaplecza, przy wąs
kiej, akustycznej, zabu
dowanej blokami miesz
kalnymi ulicy?’*.

OD REDAKCJI. Na 
pewno jest rada. W tej 
konkretnej sytuacji wy
starczyłaby chyba dobra 
wola Wydziału Handlu 
Prezydium DRN we 
Wrzeszczu, lub Prezy
dium WRN w Gdańsku i 
dyrekcji MIID. Można 
by ową hałaśliwą nocną 
dostawę mleka przenieść 
do jednego z dwóch skle
pów. znajdujących się 
przy pobliskiej ul. Party
zantów, przy której nic

ma bloków mieszkalnych, 
tylko garaże WPKGG, 
Szkoła Muzyczna i przed 
siębiorstwa, rozpoczyna
jące pracę o godz. 7 —•
8. Może odpowiednie wła 
dze zastanowiłyby się 
nad naszą propozycją?

A propos transporte
rów do mleka butelko
wego. Jest to sprawa 
ogólna. Czy nie dałoby ♦ 
się owych blaszanych ♦ 
transporterów wyłożyć X 
np. mikrogumą, lub X 
czymś podobnym, by X 
zmniejszyć hałas przy ^ 
zdejmowaniu ich z wo- ♦ 
zów na ziemię? W imię ♦ 
zdrowia wielu ludzi pro
simy o wypowiedzenie 
się zainteresowanych w 
tej sprawie.

□OPPOWjŁPZT

T Mieszkańcy domu przy ul X Syrokomli 4-6 (kl. B) w 
J Gdyni skarżą się na obojęt-
♦ ność MZBM, który — mimo 
j wielokrotnych Interwencji —
♦ do tej pory nie zaintereso- 
J wał się ich piwnicami, za-
♦ lanymi wodą. Dwukirotne 
£ naprawy, dokonane przez
♦ ADM, tylko pogarszały sy- 
J tuację. Może Wydział Gospo
♦ darki Komunalnej i Miesz- 
? kaniowej Prezydium MRN 
X w Gdyni zechce zająć się
♦ tą sprawą, zanim „grzyb” 

opanuje dom...
* * *

90 rodzin z bloku nr 10 
J przy ul. Piastowskiej w
♦ Oliwie upomina się o przy- 
J rzeczoną przed rokiem na-
♦ prawę rur, doprowadzają- X cych CIEPŁĄ WODĘ do 
£ ich mieszkań. Chociaż wia- X domo było już w chwili od-
♦ dania bloku do użytku, że 

wskutek błędnego opraco
wania projektu mieszkania 
te pozbawione są dopływu

▼ ciepłej wody, do tej pory 
X nie uczyniono nic, obecnie X zaś wykonawca, tłumacząc 
X się minionym okresem gwa-
♦ rancyjnym, nie chce w ngó- 
X le słyszeć o usunięciu tej

poważnej usterki. Prezy-
♦ dium MRN w Gdańsku ze-
♦ chce zapewne udzielić zain- 
X teresowanym i nam wyjaś- 
X nienia w tej sprawie.
X * * *
X Pracownicy Zarządu Por-
♦ tu w Gdyni donoszą nam 
^ o słabym zaopatrzeniu kios-
♦ ku „Przodownika” nr 161 X przy nabrzeżu Rumuńskim
♦ w Gdyni. Największym zaś X mankamentem w zaopatrze-
♦ niu jest brak jakichkolwiek 
i wędlin'.X * * *
1 Panowie Roman G. z Oliwy
♦ i Władysław K. z Nowego X Portu mają słuszne preten-
♦ sja do kierowcy samochodu X GA 2369, który przejeżdża-
♦ jąc jezdnię pełną wody,
£ zwiększył szybkość jazdy,♦ ochlapując ich od stóp doX głów... zamów, przy Której mc 31-41-23.

PO ZDROWIE...
JUZ BLISKO

Zgodnie z życzeniem mie
szkańców baraków za pierw 
śzym pomostem przy ul. 
Marchlewskiego w Gdyni, 
Wydział Zdrowia i Opieki 
Społecznej Prezydium MRN 
powńerzył ich zdrowie oerso 
nelowi I Miejskiej Przychod
ni Rejonowej przy ul. Żwir
ki i Wigury, a zatem skoń
czyła się już „Daleka dro- 
ga po... zdrowie”, o czym 
w notatce pod tym tytułem 
pisaliśmy 17 ub. m. w 
„Śmiało i szczerze”,

fbdmr-mlmcnc j!
< >

Joannę Zydak, uczennicę ♦ 
Technikum Hotelarskiego, X 
prosimy o zgłoszenie się do ♦ 
działu „Śmiało i szczerze” X 
po odbiór swojego dowodu X 
osobistego, w sprawie zgu- X 
bionej na ul. Długiej w + 
Gdańsku brązowej rękawic«- ♦ 
ki skórzanej, należy skon- +

097485


